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. P ren u m era ta  K u rje ra  W arszaw skiego wynosi: w W arszaw ie  rocznie rs. 4 kop. 80 , półrocznie rs. 2 kcp . 40 , kw ar- 
alm e rs. i kop. 20 ; m iesięcznie kop. 40; za  odnoszenie do dom u dopłaca się kop. 5 n a  miesiąc. N um er pojedynczy 

L  t  f l e  R edakcji kop. 5. ]Va prowincji 1 w Cesarstwie wynosi rocznie R s. 8; (w tern m ieści się już  o p ła ta  
rruT  • ?  *a  Przeay{!ię kop. 96, o raz  za opakow anie i E kspedycję Rs. 2 kop. 24); p ren u m erata  przyjm uje się rocznie, p ó ł­
rocznie i kw artaln ie.

A dres R edakcji „K urjera W a rsza w sk ieg o " , P lac  Teatralny* N° 4-73c., dom W . L . Z abłockiej.

W  ro zka z ie  W a rsza w sk ieg o  O ber-P olicm ajstra  do Po- 
J jJ i  wxjkonawczey, za  N r  176 w y d a n ym , zam ieszczono: — 

skutku rap o rtu  N aczolnika guberni W arszaw skiej, złożo- 
Nam iestnikow i Królestw a, o nadużyciach w rzezi by- 

ze strony warszaw skich rzeźoików  i ograniczenia p rz y ­
wożenia do W arszaw y z przyległych tu te jszem u krsjow i gu- 
oerai Cesarstw a, jak  również z przyległych W arszaw ie i in- 

ych więcej odległych miejscowości m ięsa, na  zasadzie  oraz 
Przedstawienia uczynionego w tym  przedm iocie in sp ek to ra  
e .Sfakiego, Jaśn ie  W ielm ożny hr. zatw ierdzić raczy ł n a s tę ­

pujące wnioski: A) R ozporządzenie Je n e ra ł F e ld m arszałka , 
dl\ia i s  lis topada 1869 ro k u  za  N r 2401 , co do wzbro- 

>enia przywozu drogam i żelaznem i m ięsa z przyległych tu - 
jszemu krajow i guberni C ssarstw a i graniczączych z ony- 
1 powiatów K ró lestw a Polskiego, pozostaw ić w swojej 

R^.P,r*ywożenie m ięsa ze zw ierząt szlachtow anych 
. 1™,eł.s^,c.ł| . 8Zlaohtuzach, dozwolić w tak im  ty lko razie, 

-w ja -clc', t5'ck sz lłch tuzów  zobowiążą sie takow e 
m  °  Prze.P18ÓW P°d względem porządku  i dozo-
szaw»k;oha ł W e*0' -i ak ' e. “ s j l  m iejscew  szl-ichluzach W ar- 
ora - . ' 1 przyw ożenie z zam iejskich  szlachtuzów ,

. 2 lnny c miejscowości mięso na sp rzedaż , winno być 
In k fr  rz°ne  w świadectwo w eterynsry jn tgo  albo pnwiatowcgo 

rza, na dowod, że takow e pochodzi ze zw ierząt zrew i­
dowanych przed  i po zaszlachtow aniu onych. O czem w do­
pełnieniu rozkazu mojego z roku  1869 za  N r 3 26 , zawiada- 

podw ładną mi Policję d la wiadomości, ja k  rów nież 
Ula akurstnego  wykonania.
że~» ^ o g is t ra t  m iasta  W arszaw y m iał sobie doniesionem , 

żydzi zam ieszkujący w pewnej od m iasta  odległości, a 
’ ególnie za rogatką  P e tersburską, zakupują  chore a  na- 

^  zdechłe w okolicach bydło, m ięso z takow ego pokryjo- 
k tó r ^ Ẑ W° ^  W ar8zawy. w bryczkach pokry te  słom ą, na 
°a rv ?  SalB* siedzą; że  w celu un ikn ięcia  policyjno wetery- 
Przez b° Daf zt!Iu i żydzi w kradają  się z mięsem  na Pragę 
daż * ? P m}ejsk ;; że  przywożone do W arszaw y na sprze- 
dect*111̂ 8 to- n ' e zaw8ze bywa zaopatrzone w należyte  świa- 
wia Wa-,ł ce*u P °w stfzym ania ty le  sskodliwych d la  zd ro - 
nai&hfi •u n a dużyć, zalec ił s łużb ie  rogatkow ej, zw racać jak  
tminic - ? czno^(5 na  przywożone do m iasta  m ięso. Ko-
rznm i Policji wykonawcze), polecam  Kommissa-
'a o ż l iw ^ ś ro d k ^ m  ' ** i*** st.rony przedsiew ziąść wszelkie 
dnżvf*inn, o, i  ^ , zapobieżen ia  powyżej wspomnionym na-
wei w j n L i  !*■' 2a^ c w ‘y™ wzg 'ędzie służb ie  ro g a tk o ­wej w zupełności n a leżn ą  pomoc.

ni,7 ^  Prz8d stawi°Dych lis t uform owanych przy spraw dze- 
oka»ał„ c-o*18/  zaoPa trz °ne są w tab liczk i na  rok  bieżący, 
n ie m noł - i T  8 os^'5. * Przyczyn °d  nich niezależnych 
tv  nioi7»- wn usłam w ionej za  u trzym aw anie psów opła- 
trźv me Za Z ł  ̂ D' e wybu P 'ii tab liczek, z powodu nieo-
WezwiDla °d  służby policyjno adm in istracy jnej piśm iennego 
co p 8nia'j t2g? P °w°du  na zasadzie odniesienia się me- 
a d m - i .  8Dt ,m iasta  W arszaw y, ponownie polecił służbie  
in te r0' 8tracyJneJi ażeby bezzwłocznie doręczyła  wezwania 
blic*t*en z zas trzeżeniem , że jeżeli niewy kupienie t a ­
ja n ia  Pr.zez P °B*a dacza  psa, n a s tąp i z przyczyny nieotrzy- 
bed.: awlzacJ ' winny, dozorca adm inistracyjny pociągniętym  

tó do surowej odpowiedzialności. O stateczny zatem  t e r ­

min do w niesienia o p łity  i pozyskania tohliczek, prolongu­
je  się do dnia 1 (13) lipca roku  bieżącego, pa upływ ie k tó ­
rego, K om m issarze za pośrednictw em  ucząst ;owych naczel­
ników, dopełn ią  pow tórną rew izję  i tych k tó rzy  nie w yku­
pili tab liczek d la utrzym yw anych przaz siebie psów, na  0 - 
gólnych w ykazach przedstaw ią do kary  pieniężnej w kw o­
cie rs. 1. O osobach wojskowych, k tó re  niedopr ło ią  powyż- 
śzej form alności, donieść m nie d la d ilszego  postąpienia.

D yrekc ja  G łownu T o w a rzy s tw a  K redytow ego  Z iem skiego , 
podaje do wiadomości posiadaczy obligów Towa, iż w zastosow a- 
niu się do art. 5 U kazu Nsjwyszego, z dnia 9 (21) m arca 
1868 r  . D yrekcja Główna w term in ie  dnia 1 (13) lipca r .b .  
o godzinie 1 1 -e j z ran a  odbędzie losowanie obligów T o ­
warzystw a na sum ę rs. 108 ,800 , ni-, d rstu jącą  do uzupełn ie­
n ia sumy rs. 250 ,000 , ja k ą  D yrekcja Główna corocznie um o­
rzyć je s t obowiązaną, gdyż na  należność T ow arzystw a ty lko  
sum a rs. I4 i,200_w  obligach Tow arzystw a wniesioną z dóbr 
została. L os iwanie powyższe mieć będzie m iejsce z ogółu 
obligów T ow arzystw a w obiegu będących.

— Prezydujący w Warszawskim Wydziale Rossyjskie- 
go Towarzystwa Opieki nad zwierzętami, Orszaku Je­
go Cesarskiej Mości, Jenerał-Major Baron Frederiks, 
uprasza najuprzejmiej pp. Członków Zarządu, ażeby 
raczyli przybyć na posiedzenie, mające się odbyć dnia 
dzisiejszego o godzinie 6% po południu, w mieszkaniu 
jego, przy ulicy Królewskiej Nro 413ka.

Wczoraj w kościele Archikatedralnym i Metropoli­
talnym Ś-go Jana, podczas summy, wykonaną była 
przez artystów opery i byłych uczniów konserwator- 
jum, pod kierunkiem dyrektora Apollinarego Kątskie- 
go. msza Brosig’a, na Graduale chorał Mendelssohna 
Offertorium i Agnus Józefa Brzowskiego.

—  Wczoraj o godz. 10-ej rano, w kościele Śgo An­
drzeja, obok ratusza, celebrował summę JX. kanonik 
z parafji Śgo Antoniego. Chór amatorów pod kierun­
kiem p. Założyńskiego, odśpiewał mszę Radzyńskiego, 
na Benedictus duet Mercadantego, na Benedykcją 
kwąrtet „O sanctissima“ , bez organu.

— Jutro, o godzinie lOtej z rana, w kościele Śgo 
Franciszka, przy ulicy Zakroczymskiej, przed ołta­
rzem Śgo Antoniego, przypada zwykła Wotywa.

—  Q —  Istnieje w Warszawie pewien stały baro­
metr ruchu świątecznego, który nigdy nie myli.

Tym barometrem są powozy i doróżki.
Skoro tylko powozy zrana są zajęte, niedziela lub 

święto dobrze się zapowiadają. T-oż samo jeżeli po 
południu dorózek doprosić się nie można.

Tak właśnie było wczoraj, dzień pogodny rozstrze-



l i ł  ludność warszawską na wszelkie miejsca przechadz­
ki, jakie tylko są dostępne kołom lub nogom ludzkim.

Weźcie w lato i posadźcie w środku bruku gałązkę. 
Byle tylko zieleni trochę na niej było, bądźcie pewni, 
że w około tej gałązki zgromadzi się kupka ludzi.

Nie będziemy więc wyliczać wszystkich dziejów o- 
gródkowych z dnia wczorajszego, to wszakże pewna, 
że nie brakło im rozmaitości ani ożywienia.

A wczoraj właśnie wypadała owa ważna data sie­
dmiu braci męczenników. Jeżeli w dzień ten deszcz 
będzie, mówią prorocy dorośli, to przez siedm tygo­
dni ź rzędu deszcz codziennie będzie padał.

Na szczęście dzień wczorajszy był pogodny; a le­
ciutki deszcz, który przez chwilę przepadał w połu­
dnie, ochłodził tylko powietrze.

Więc chociaż od dziś zrana barometr spada, może­
my jednak śmiało liczyć na pogodną drugą połowę 
lata. Probatum est.

—  Ł  —  Najwięcej podobno na ziemi mają uroku 
.... nowości.

Jestto fakt tak powszechnie uznąny, że dowodzenia 
nawet nie potrzebuje.

Ta krótka refleksja dostatecznie objaśni każdego, 
dlaczego sobotnia loterja fantowa na dochód starców i 
kalek zostających pod opieką gminy Ewangelicko-Au­
gsburskiej, trochę mniejszą liczbę publiczności ścią­
gnęła, niż się tego, sądząc po pogodzie i celu dobro­
czynnym spodziewać należało.

Kto jednak zastanawiał się choć trochę nad naturą 
ludzką powinien był przewidzieć, że ogród zapełnio­
nym nie będzie.

A dlaczegó?
Prosta odpowiedź!
Sobotnia zabawa kwiatowa, była sobie najprotszą, 

najzwyklejszą, w świecie zabawą. Program jej powta­
rzał z zadziwiającą dokładnością to, co utorowane zo­
stało zwyczajami lat poprzednich.

-Przytem zabawa wczorajsza, obok braku niespo­
dzianek, miała przeciwko sobie jeszcze jedno. Była wołiflols^ .ąą

•OdroCzyć w słowniku przyjemności, ludzkich, zna­
czy to> samo, co zhjszczyć. Jeżeli są jakie chwile przy­
jemne i szczęśliwe na świecie, to dlatego tylko, żeśmy 
się do nich przygotowali, że ich pożądało jednocześnie 
serce, pragnęły zmysły. Zerwijmy tę liarmonją, co 
nas z chwilą wiążę, każmy czekać tydzień na to co 
miało się stać jutro, miesiąc na to co miało za ty­
dzień nastąpić, a z pewnością pragnienia nasze zwró­
cą się tymczasem w inną stronę.

G dybym  naprzykład feljetoń obecny w skutku jakiej 
duchowej niepogody za, trzy dni napisał, czyżby spo­
częło na nim czyjekolwiek oko?

Po tej niewinnej reklamie dla feljetonu, wróćmy jesz­
cze do Saskiego ogrodu.

Jakkolwiek rezultat nię odpowiadał w zupełności o- 
czekiwaniom, zdaje się jednak, że zebrany dochód 
wystarczy na otarcie wielu łez sierocych. A z drugiej 
ztrony na wolniejszej nieco przestrzeni w głównej alei 
skorzystali wiele ci Wszyscy, których filantropia lub 
inne pobudki sprowadziły onegnaj do ogrodu.

Pogoda prześliczna, wieczór o uroczem, ciepłem ta- 
jemniczem tchnieniu, powietrze balsamiczne, światła 
migocące dokoła, tysiące barw zmieniających się ćó 
chwila przed oczyma, świeżość i wdzięki, wszystko 
to powinno było dostateczną napawać rozkoszą tych, 
CO czują i myślą.

Natura cała usposabiała do radości, więc twarze 
promieniły się weselem, a na ustach brzmiał często 
śmiech głośny, szczery, nieprzymuszony. A najgło­
śniej śmieli się ci, do których uśmiechnęła się for­
tuna.

Niech więc żałują wszyscy, co w domu pozostali. Ba­
wiliśmy się wybornie.

— E — Giełda Warszawska. Cisza i spokój zno­
wu zapanowały na naszej giełdzie. Parę tygodni wię­
kszego ożywienia podczas jarmarku wełnianego prze­
brzmiało już dawno i dziś wyczekiwać potrzeba do 
żniwa, a raczej do nowego zboża, aby można pomyśleć 
o większych obrotach wekslowych, papier bowiem 
wywozowy znów w większej ilości wtedy pojawi się.

Porównywając jednak tydzień miniony z poprze­
dnim widzimy, że to co do ogólnej cyfry obrotów 
wekslowych miniony cokolwiek jest mniejszym, ku 
czemu przyczyniło się znacznie mniejsze traktowanie 
weksli na Paryż, Moskwę i Petersburg.

Co zaś do kursów, to waluta nasza względzie do 
berlińskiej, londyńskiej i paryzkiej obniżyła się, wzglę­
dnie do wiedeńskiej poprawiła się i to dosyć znacznie, 
gdyż weksle na Wiedeń obniżyły się o 1 ys % t. j., ze 
109 zeszły na 107, 84. Weksle na Berlin podniosły 
się o y3 do y//0 albowiem, ze 128,50 i 128,15 prze­
szły na 128,84 i 128,50, na Londyn o V8 do ys°/p, 
gdyż z 7,88 i 7 ,56V, przeszły na 7,89, wreszcie 
weksle na Paryż podniosły się o 1/12 °/0 t. j. z 93,82 i 
93,60 przyszły na 93,90.

Inne weksle utrzymały kurs dawniejszy.
Co zaś do papierów procentowych, to obroty doko­

nane w ciągu minionego tygodnia przewyższają nieco 
obroty tygodnia poprzedniego; głównie zaś na to wpły­
nęły tranzakcje w listach zastawnych nowych Towa­
rzystwa Kredytowego Ziemskiego z roku 1869.

Na giełdzie naszej ukazały się także akcje Towarzy­
stwa Ubezpieczeń. Czy sprzedaż tego papieru wywoła­
ną została potrzebą posiadacza, czy też był to tylko 
manewr pomiędzy osobami zmówionemi, dziś jeszcze 
o tem nie wiemy, to tylko pewna, ich że sprzedano za 
kilkanaście tysięcy rubli.

Co zaś do kursu papierów to w ogóle papier po­
szedł w górę, chociaż niewiele i tak:

Listy zastawne Towarzystwo Kredytowe Ziemskie 
pierwszej serji podniosły się od s/5 do a/3 °/'0i albowiem 
z 91,23 i 90,90 przeszły na 91,82 i 91,58, serja zaś 
druga podniosła się o V3 do 5/12°/oj gdyż z 91,23 i 
90,90 przyszła na 91,57 i 91,32. Najlepiej jednak sto­
ją listy zastawne nowe z roku 1869, podniosły się bo­
wiem o łl/12 do 1%, t. j. z 91,33 i 91 przyszły do 
92,25 i 92.

Przy sporych obrotach w listach zastawnych mniej 
robiono w listach likwidacyjnych, tembardziej, że pa­
pier ten obniżył się o {  do % %, gdyż z 75,66 i 
75,33 przyszedł na 75,18 i 74,98, listy zastawne 
rossyjskie podniosły się o 1% , to jest ze 110 i 108, 
50 na 111 i  109,50.

Akcje drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej obni­
żyły się o % % » to iest z 72 zeszły na 71,50, akcje 
zaś drogi bydgoskiej podniosły się od V2 do 1%  
z 73 i 72 przeszły na 73,50 i 73.

Pomimo, iż losowanie pożyczki premiowej pierwszej 
emiśsji z roku 1864 odbędzie się za kilka dni, papier 
ten jednak obniżył się znowu o % %» z notowania 
bowiem 149,50 przyszedł do 149. Co do innych pa-



pierów, to kursa zostały też same co były w tygodniu 
poprzednim.

Obroty w handlu cukrem są mało-znaczne, różnica 
bowiem cen ofiarowywanych od żądanych jest dość 
znaczną i postanowiono wyczekiwać, aż jedna ze stron 
interesowanych opuści swoje żądania, lub druga pod­
niesie ofiarowanie. W tym stanie rzeczy zakupy są 
małe po większej części tylko na potrzeby miejscowe
1 to po cenach: za Hermanów i Łyszkowice rs. 3 kop. 
70 do rs. 3 kop. 75, za Oryszew rs. 3 kop. 67£, za 
Leonów, Konstancją, Leśmierz i Częstocice rs. 3 kop. 
60, za Rytwiany rs. 3 jsop. 55, za Mniszew rs. 3 
kop. 50. Mączka cukrowa dosyć pokupna, płaci stoso­
wnie do gatunku od rs. 3 kop. 15 do rs. 3 kop. 30 
za kamień 24 funtowy.

 .......................■ O  -

=  Dochód z loterji fantowej na korzyść Zakładów do­
broczynnych gminy ewangelicko - augsburskiej w dniu 
sobotnim odbytej, o ile się zdaje w przybliżeniu uczy­
ni rsr. 4500; osób było przeszło 7000. Biletów lote­
ryjnych w sobotę sprzedano około 16000, a to w po­
rządku następnym, w namiotaph: Nr. 1, Marja Rosset, 
rsr. 771 kop. 24;— Nr. 2, Marja Brunn rsr. 934 kop.

— Nr. 3, Osterloff, rsr. 544 kop. 93;— Nr. 4, JW. 
Jenerałowa Sobolew rsr. 617 kop. 35;— w dniu zaś 
następnym to jest w niedzielę zebrano ze sprzedaży 
tychże biletów około rsr. 350. Mała jeszcze ilość po­
zostałych biletów może być nabytą w kancellarji Do­
mu Starców przy ulicy Erywańskiej, gdzie osoby pra­
gnące dopełnić losowania, lub też w celu odebrania 
wygranych fantów, mogą się zgłosić tamże w ciągu 
ośmiu dni, to jest do dnia 18 lipca r. b. włącznie, 
w którym to dniu rachunki zamknięte zostaną. Nad­
mienia się zarazem, że pomiędzy pozostałemi fanta­
mi do rozegrania, znajduje się kosztowny zegar re­
gulator.

=  Na wystawę Sztuk Piękuych p. Horowitz nade­
słał wczoraj portret, zmarłego w tych czasach, księcia 
Lubomirskiego. Portret ten, jakkolwiek wykonany 
z fotografji, jest bardzo podobnym i bardzo starannie 
Wykończonym. -

— W dniu 9 b. m. w sobotę o godzinie 5-tej po po­
południu, w Zakładzie Sierot Chłopców, przy Warszaw. 
Tow. Dobroczynności, w obec Opiekuuek i Członków 
tegoż Towarzystwa odbył się Egzamin rcczny: otrzy­
mali nagrody. Z, oddziału wstępnego: Rozwadowski 
«oihan, Waśniewski Franciszek, Rudzikowski Józef,
Z oddziału I go: Majewski Edmund, Zieliński Antoni.
Z Oddziału II  go: Lupiński Franciszek. Z Oddziału 
tlf go: Zimerman Stanisław, Kozłowski Aleksander, 
Storyd Bartłomiej. Listy pocłrwalne, z Oddziału wstęp­
nego: Czyżewski Seweryn, Kuczyński Aleksauder, Mi­
chalski Wacław. Z Oddziału I-go: [Przewuski Feliks.
£ Oddziału Ii-go: Kowalski Wiktor. Z Oddziału Iłl-go: 
Szymelski Karol, Szydłowski Roman, Krzos Jan, Nie- 
jAdzki Władysław. Nagrody za rzemiosła: krawiec­
kie, Szydłowski Roman, Napiurkowski Stanisław; szew- 
ekie: Zimmerman Stanisław, Kozłowski Aleksander.

=  Repertoar teatralny, wydany na bieżący tydzień, 
przyrzeka na czwartek, otwarcie tymczasowego teatru  
jetniego, a na sobotę pierwsze przedstawienie w tea- 
tze Rozmaitości, jednoaktowej komedji, przerobionej
2 francuzkiego p.t. „Kontrybucje pana Stefana11.

.===’ Królikowski powrócił onegdaj z Krakowa.
.,== Przed kilkunastu dńiami donosiliśmy o kwitnię- 
1,1 dwóch w W arszawie będących Oliwmków (Elaea- '

gnus angustifolia), jednego w Ogrodzie Botanicznym, 
a drugiego w dziedzińcu pałacu Kazimirowskiego. 
W tych dniach jednak woń oliwna przekonała nas o 
istnieniu prócz powyższych, oliwnika w jednym z pry­
watnych ogrodów w Aleach Ujazdowskich, w bliskości 
Doliny. Mówiono nam też, że kilkadziesiąt ojiwni- 
ków posadzono w parku na Pradze. Kilką z .nich je ­
dnak zaledwie pozostało, resztę zniszczyła ręka szko­
dników własności publicznej. Oliwnik bardzo łatwo 
przyjmuje się i dość szybko rośnie, dziwić się więc 
można, że tak rzadko spotyka się w ogrodach na­
szych to piękne drzewo.

— (Klin:) Stan sanitarny m. Warszawy win. czerw­
cu r. o.— Liczba chorych wzrastać zaczyna, szczegól­
niej między dziećmi. Spotykamy się licznie z wysyp­
kami, mianowicie odrą i płonicą, koklusz także jest 
częstym. Katary kiszek z żółtaczką, a dosyć często 
i z krwotokami kiszkowemi lub dysenterją. Katary 
żołądka z gorączką (febris gastrica), tyfus wysypkof 
wy, który już bardzo zwolniał, znowu się pojawiać za­
czyna częściej. Nakoniec mamy krwotoki z płuc i no­
sa częste i nieraz groźne, oraz zimnice pod różną 
formą.

=  W sobotę, opuścił prassę zeszyt lipcowy: „Pa­
miętnika Towarzystwa lekarskiego, obejmujący oprócz 
protokółów z posiedzeń ogólnych i szczegółowych, pra­
ce oryginalne Professora Adamowicza i Stefana Kar­
czewskiego. W rubryce wspomnień pośmiertnych za­
mykającej wspomniony zeszyt, pomieszczoną jest 
wzmianka o ś. p. Antonim Sławikowskim, Professorze 
Uniwersytetu Jagiellońskiego, zmarłym w tych czasach 
w Krzeszowicach w 76 roku życia. W r. z. ś. p. Sła- 
wikowski, obchodził 50-letni jubileusz zawodu lekar­
skiego i nauczycielskiego, którym poświęcał się z po­
żytkiem dla swojego społeczeństwa.

— W ostatnim numerze „Tygodnika Ulustrowane- 
go“, pomieszczonym został wiersz Jaskółki, w którym 
jest i uśmiech i ł;a . Druciarezyk pyta dziewczyny: 
czemu płacze? -  Ona na to odpowiada: „że jej serce 
pęka za miłym Jankiem, który odjechał i długo się 
bawi“.— Druciarz więc, smutnie spogląda i „poczyna 
żałować, że nie umie zdrutować pękniętego dziewczy­
ny serduszka11.— Wiersz, zdóbi illustracja pomysłu i 
rysunku Tegazzego.

=  Jako przyczynek do historji pracy nad równo­
uprawnieniem pięknej połowy rodu, pau Witold Jaro­
szyński, wydał w tych dniach swoje studjum pod tyt: 
,;Kobieta“.

=  Do wód w Solcu, przybyło towarzystwo arty­
stów sceny krakowskiej, dla dawania przedstawień 
podczas sezonu kuracyjnego.

=  Saska Kępa składa się z dwudziestu kilku kolo- 
nji, a jak dziś z trzynastu zakładów, czyli tak zwa­
nych stylem urzędowym, bufetów na zamiejskich spa­
cerach. Miejsca te mające sale do tańca, karuzel, i 
huśtawki utrzymują: 1) Baranienko Fedor; 2) Czar­
necki Aleksandr; 3) Krokosióski Tomasz; 4) Macie­
jewska; 5) Żarnoklejew Marja; 6) Neumann Aleksau- 
dra; 7) Waligórska Zuzanna; 8) Kamińska Eleono­
ra; 9) Dauter Marjanna; 10) Paszkowski Hilary; 11) 
Dauter Marjanna; 12) Józefowicz Marjanna; 13) Kra­
szewska Henrieta. We wszystkich tych kolonjach 
co niedziela i święto gra muzyka, w dnie powszednie 
w niektórych tylko miejscach odzywa się fortepjan, 
bardzo nastrojenia potrzebujący.

=  Alkazar zapowiada na jutro benefis ulubieńca



publiczności, komika Baumana. Widowisko ma się 
składać z samych nowych komedyjek, a benefisant 
wybrał role, któremi z nerwów słuchaczy postanowił 
wydobywać śmiech zabijający.

== Jutro, o godzinie 11 min: 55 wieczorem, księżyc 
pojawi się na horyzoncie, w całej pełni.

Pan Franciszek Lanci, rzeźbi obecnie portret Żół­
kowskiego. Jestto statuetka bardzo starannie opra­
cowana.

=  Przez ulicę Podwal jechał wóz silnie naładowa­
ny sprzętami różnego rodzaju, a na tej całej pirami­
dzie gratów w łóżeczku czy też kolebce pomieszczono 
dwoje dzieci od 3ch do 5ciu lat mieć mogących. Wóz 
kiwał się po nierównym bruku, sprzęty źle powiązane 
przechylały się na różne strony, a biedne dzieci kołysa­
ne jak w łódce, co chwila uderzały się to o wystającą 
nogę od stołu, to o poręcz stołka. Niewątpliwie ta po­
dróż musiała im przysporzyć sińców niemało. A by­
łoby jeszcze gorzej, gdyż na skręcie Nowomiejskim ca­
ły pakunek stracił równowagę i wszystko już się chy­
liło ku ziemi, i tylko przytomność dwóch przecho­
dniów uratowała biedne dzieci od śmiertelnego u- 
padku.

=  Piszą nam z Mińska, że w dniu 18 (30) czerwca
0 godzinie 4 i  po południu, przy ulicy Zacharzewskiej 
w zajezdzie w prost stacji telegraficznej wybuchł pożar 
z niewyjaśnionej dotąd przyczyny. Ogień rozpoczął 
się od stajni i w przeciągu 2-ch godzin 5 zabudowań się 
spaliło. Szybki ratunek powstrzymał szerzenie się, 
który przy bardzo silnym wietrze groził miastu całe­
mu. Ruboty około budowy kolei szybko się posuwają, 
tylko ostatuiemi czasy robotnicy będąc niezadowoleni 
z jadła im dawanego, porzucają robotę i wiele tern kło­
potu administracji przyczyniają. W miejscu gdzie był 
wodopój teraz most zbudowano, miasto więc zyskało 
nową koramunikację z ogrodem.

=  W dniu dzisiejszym o godzinie 4ej po południu 
w domu pod Nrem 2455 odbędzie się sessja Zgroma­
dzenia garbarzy.

=  Zgromadzenie Starszych Piwowarów, w zeszłą 
sobotę, odbyło swą doroczną sessję w obec delegowa­
nego z Magistratu m. Warszawy Ławnika J. Kauna, 
Starszego Zgromadzenia Hermanna Junga i Podskar­
biego Antoniego Boenischa. Na tej to sessji do grona 
majstrów przyjętym został jeden; na czeladzi z uczniów 
wypisano 9ciu, na uczniów zaś zapisano czterech. 
Nadto licznie zgromadzeni majstrowie tegoż cechu, 
stanowczo uradzili od roku 1871, płacić składkę po 
rub. sr. 6; fundusze bowiem obecnie wpływające, nie 
są dostateczne dla pokrycia naglących potrzeb wdów
1 sierot pozostałych po członkach zgromadzenia.

=  Że na kuchni się pali, rzecz to zwykła. Nawet 
w restauracji im więcej się pali, tem lepiej jakoś idzie 
Tymczasem i dobrego może być za wiele. W znanej 
restauracji wprost placu teatralnego, w domu p. Dą­
browskiego zapaliła się podłoga pod kuchnią, tak, że 
trzeba było rozwalać cały przyrząd kulinarny i roz­
rywać deski. W krótkim czasie straż ogniowa dała 
temu radę, a dzisiaj rozdawnictwo posiłków: śniadan- 
nych, obiadowych i wieczerzowych idzie już swą dro­
gą, z tem samem co dawniej powodzeniem.

— Złożono w Redakcji „Kurjera Warszawskiego11, 
odB. Z. rs. 1 dla matki 7miorga dzieci, na kupno ma­
szyny do szycia.

 ------------------------ o ^ fro o g so o -o -o - --------------1— -

Przyjechali do Warszawy: Rzecz. Tajni Radcy; Swi- 
stupom, z Petersburga i Senator Funduklej, z Opa­
towa.

Wyjechali z Warszawy: Jenerał-Adjutant książę 
Radziwiłł, do Paryża: Jenerął-Lejtnant Chomentowski 
do Wilny; Jenerał-Major Mezenkampf, do Petersbur­
ga; Rzecz. Radca Stanu Riumin. do Moskwy.

— „Nikołajewskij Wiestnik" pisze: Przybyły nie­
dawno z Petersburga do Nikołajewa hr. Stenbeck, 
w towarzystwie naczelnika okręgu czarnomorskiego, 
udawał się na parostatku „Elborus“ na wschodni brzeg 
morza Czarnego, w celu wybrania miejsca dla założe­
nia willi Cesarskiej. Hrabiemu najbardziej podobało 
się jezioro Obrao i cała jego okolica. Długość jeziora 
wynosi 1,120 sążni, szerokość 286 sążni i największa 
głębokość 30 stóp. Jezioro to znajduje się w parowie 
Ozierejskim, w odległości 15 wiorst od morza i 25 
wiorst od miasta Noworosyjska. (D. W.)

— W Petersburgu, w początku b. r., silna panowała 
gorączka powrotna, z m. stycznia w szpitalach pozo­
stało chorych 341; przybyło w m. lutym 322; z tych 
wyzdrowiało 403, umarło 22; pozostało na miesiąc 
marzec 238.

— „Nowoje Wremia“ podaje uwiadomienie od Wy­
działu Telegrafów, że na stacji telegraficznej w mie- 
śie Tamani (w Ziemi wojska kubańskiego), rozpoczę­
to przyjmować depesze korrespondencji międzynaro­
dowej.

— Z umieszczonych w „Scnatskich Wied.“ etatów 
dowiadujemy się, że russka missja dyplomatyczną w Pe­
kinie kosztować skarb będzie rocznie 50,075 rs.; jene- 
ralny konsulat w Japonji 25,500 rs. i konsulat w Cha- 
kodate 8,000 rs. Nadzwyczajnemu posłowi i pełnomo­
cnemu ministrowi w Pekinie naznaczono rocznej gaży 
25,000 rs.; pełnomocnikowi i konsulowi jenerałnemu 
w Japonji 12,000 rs. konsulowi zaś wChakodate 5,000 
rs. Reszta zaś summ oznaczonych w etatach obróco­
ną będzie na utrzymanie dragomanów, sekretarzy, 
studentów, nauczycieli, lekarzy, cerkwi przy missji 
w Pekinie, ną nabycie środków naukowych i zakup 
podarunków.

— ,;Kijewlanin“ donosi: że rozpatrzenie projektu 
wprowadzenia mirowych sądowniczych urządzeń w po­
łudniowo zachodnim i półuocno-zachodnim kraju od- 
łoźonem zostało w Radzie państwa do jesieni. Tak 
więc wprowadzenie ich nastąpi nie pierwej jak w 1771 
roku.

■■ ■■■ ■■ ■■ ■ ■ —

X  Dnia 5 b. m. odbyły się w Poznaniu dwa śluby: 
panny Marji Szymańskiej Z p. Juljuszem Reichsteiuem, 
kupc 'm tamecznym i pąnny Marji hr. Szółdrskicj, cór­
ki hrabiego Włodzimierza, z p. Hazą Radlicem z Lewic.

X  Z okolicy Piły wybiera się lud ewangelickiego 
wyznania do Ameryki i Australji.

X  Tegoroczne zebranie katolickich stowarzyszeń 
w Niemczech odbywać się będzie w Regensburgu od 
dnia 12 do 16 wsześnia r. b.

X  Z Węgier rozpoczęto wywóz zboża na wielkie 
rozmiary do Niemiec północnych, Szwajcarji i Francji.

X  Wieś rycerska Słomczyce, w powiecie wrzesiń­
skim, własność p. Skałaskiego, nabył na subhaście ku­
piec Ehrenfried z Wrześni za 47,C00 talarów.

X  W Szubskiem ścięto koniczyny, ale z powodu nie­
pogody, nie m ożDa było ich zwieść. Mimo widoków 
dobrych urodzajów wybierają się ztąd ludzie do Amery-



ki. Udał się tamże w początkach wiosny pewien nau­
czyciel, na przyszłą jesień wybiera się 4 nauczycieli 
wraz z całemi rodzinami. Niedostatek ma być głó­
wną przyczyną tych wędrówek.

X  Sprawozdanie Toruńskiej izby handlowej za rok 
1839 konstatuje upadek handlu i przemysłu, tylko 
handel drzewem sig wznosi.

X  Historyczny malarz Bochenek, rodem zHulczyna 
na Szląsku, który na wystawie malarskiej w Berlinie 
pierwszą nagrodę uzyskał, wystawił teraz w temże 
mieście, w swojej pracowni, wielki obraz przedstawia­
jący „Chrzest Jezusa11, podziwiany przez wielu tame­
cznych i z dalszych stron przybyłych znawców. Wznio­
sły ten obraz przeznaczony jest do katolickiego ko­
ścioła w Ostrogu, pod Raciborzem na Szląsku.

X  W Galicji skarżą się na niszczenie starożytnych 
zamków. Sprzedają kamień po kamieniu, mury nie­
gdyś wspaniałe zamku zbaraskiego; toż samo na ma- 
terjał do budowy sprzedają ruiny zamku starożytne- 
80 w Tokach nad Zbruczem.

X  Otwarcie kolei żelaznej z Gdańska do Copot, któ­
re w tych dniach nastąpiło, było poniekąd uroczysto- 
?Cl4 ludową. W dniu otwarcia kolei 800 osób prze­
jeżdżało sig do Copot.

X  Donoszą z Berlina, iż o sześć mil ztamtąd w Spe- 
renbergu, odkryto za pomocą świdra, w głębokości 
480 stóp, bardzo obfite pokłady soli, które mają po­
dobno być grube na 2810 stóp i cali 8. Niedaleko 
zaś od tegoż miejsca znaleziono także w głębokości 
stóp 276 rozległe warstwy gipsu. Z tego więc widać, 
2e pokłady soji nie muszą się daleko rozciągać.

X  Na kolei żelaznej marchijsko-poznańskiej rozwija 
*°° yaz ,wl?hszy ruch. Transportują nią głównie 

hoże, okowitę i wełnę w takich ilościach, że zabrakło 
wagonów towarowych.

- O O O O ^ O O O O -  ........-

. +  W dniu 1 b. m., zmarł Xiądz Wincenty Leono- 
w lC Z , Wikarjusz przy kościele katedralnym w Sejnach, 
w Dyecezji augustowskiej.

+  Paweł Rudnicki, emeryt, przeżywszy lat 75, 
w dniu 9 b. m., życie zakończył. Pozostali: syn i cór­
ka, zapraszają Przyjaciół i Znajomych, na exporta ję  
zwłok, w duiu dzisiejszym, o godzinie 4tej po połu- 
hiu, z kaplicy przy kościele Sgo Karola Boromeusza, 

P zy ulicy Chłodnej, na cmentarz powązkowski, oraz 
a żałobne Nabożeństwo w dniu jutrzejszym, o godzi- 

lOtej z rana, w powyższym kościele odbyć się ma- 
^ ce- - 5 6 6 6 —

4- W dniu 10 czerwca oddał ducha Bogu ś. p. Sta- 
' 'sław Englert, b. starszy Dyrektor Banku Polskiego, 
onieryt, Kawaler orderów, przeżywszy lat 70. Wy pro- 

a zenie zwłok r a  cmentarz powązkowski nastąpi 
f  0 o godzinie 6 tej po południu z kaplicy Sgo 

następnie dnia 13go, o godz: l i te j  rano 
, °Zenstwo żałobne w kościele Sgo Antoniego, na 
°Fh stroskana żona z córką zapraszają Krewnych, 
zyjaciół i Znajomych. — 5700—

----------■ © o o ^ o o * — —

Karm^DZOrah 0 8hdzinie 7 wieczorem, w kościele Sgo 
mat- ' iar0aieusza’ P°hłogoslawiony został związek 
tek P‘ Bronisła^ a Ferdynanda Ludwig, Obywa- 
OfiA z, Pami!ł Józefą Śliwińską, przy matce zostającą, 
ski • re,18'joy dopełnił ksiądz Stanisław Liniń- 

’ ^ 'karjusz parafji Sgo Andrzeja.

Ostatnie "Wiadomości Polityczne.
Onegdajszy telegram Wolffa z Paryża objaśnia nąs 

w jaki sposób Prusy mają wpływ swój wywierać na 
obiór króla w Hiszpanji. Depesza przytacza mianowi- 

j cie pogląd „Constitutionnel’a“ który twierdzi, że Pru- 
J sy nie powinny pozwalać księciu Hohenzollern przy­
jąć hiszpańskiej korony dla tego, iż Ludwik Filip nie 
zgodził się na kandydaturę księcia Nemours do koro­
ny belgijskiej, Anglja nie życzyła sobie widzieć księcia 
Alfreda, ą Rossja księcia Leuchtenberskiego na tronie 
greckim, zaś Napoleon HI nie chciał słyszeć o przy­
jęciu neapolitańskiąj korony przez księcia Murąt’a 
Zbierając te antecedencja polityczne, „Constitutionnel“ 
stara się przeprowadzić nader wątpliwą analogję z o- 
becDą hiszpańską kandydaturą i ząpomina przytem o 
bardzo ważnej okoliczności, że wyliczeni wyżej kandy­
daci do tronu, byli wszyscy bizkierai krewnemi mo­
narchów panujących w wielkich mocarstwach, studjo- 
wana zaś bliżej geneaalogja księcia Leopolda, wyka­
zuje dość dziwny fakt, że książę Hohenzollern związ­
kami krwi bliżej stoi panującego cesarskiego domu 
Francji, aniżeli pruskiej dynastji, babka bowiem księ­
cia i matka cesarza, Hortensja i Stefanja Beau- 
harnais były rodzonemi siostrami, gdy tym czasem po­
krewieństwo linji Hohenzollern Simaringen z panu­
jącym pruskim domem opiera się na starych tradycjach 
i dokumentach znanych specjalnym historykom dwóch 
rodzin. Jeżeli tak małe podobieństwo zachodzi między 
kandydatami, to tem mniej go dostrzedz można mię­
dzy palitycznemi stosunkami. Komużby na myśl przy­
szło porównywać p izycję Francji do Belgji ze stosun­
kiem Prus do Hiszpanji? Kto też nie pamięta, że Gre­
cja była pod opieką wymienionych w „Constitution- 
ni 1 u“ mocarstw które przy wyborze kandydata do tro ­
nu, miały prawo pewnego wymagać posłuszeństwa. 
Co do księcia Murata, wiadomo, że go nigdy żadna 
konstytucyjna władza na tron neapolitański nie powo­
ływała. Coś podobnego nader łatwo może się przy­
trafić w Hiszpanji, a jeśli Kortezy nie zgodzą się na 
kombinację marszałka Prima, pokaże się, że nie było 
o co tyle wypisywać atramentu.

_ „Constitutionnel“ widzi się nawet w możności udzie- 
nia objaśnień o postawie francuzkiego rządu do hisz­
pańskiego ministerjum w razie gdyby to uparcie obsta- 
weło przy kandydaturze księcia Hohenzollern. Rezul­
tatem podobnego uporu ma być nie chybne zerwanie 
dyplomatycznych stosunków z Hiszpanją. Rząd miał­
by się nawet znieść, według twierdzenia tego dzienni­
ka z ionemi mocarstwami, które dały do zrozumienia 
że na Berlin i Madryt wpływać będą w duchu poje­
dnawczym.

Alarmujące pogłoski krążące wczoraj o odwołaniu 
francuzkiego posła przy pruskim dworze, hrabiego 
Benedetti, okazały się bezzasadnemi.

Z całej prasy francuzkiej, prawie jedyne tylko „De- 
baty“ przytoczyć można, jako zapatrujące się nieco 
spokojniej na tę niespodzianą burzę. Dziennik ten za­
pytuje przedewszystkiem, jaki praktyczny interes mo­
głyby mieć Prussy w ustrojeniu w hiszpańską koronę 
księcia noszącego imię Hohenzollern, a następnie wy­
kazuje niekonsekwencję w jaką wpada Francja, która 
sprzeciwiając się obcej w sprawy hiszpańskie in ter­
wencji, sąina wyraźny nacisk na le sprawy wywiera.

Przykład „Debatów“ może zbawiennie oddziała na 
paryzkie dziennikąrstwo i skłoni je do rozważniejsze-



go rozpatrywania tej kwestji. Tymczasem wojownicze 
usposobienia, przemagają. Za dowód służyć mogą, sło ­
wa „Franęais* niegdyś organu hrabiego Daru:

„Mówią,, pisze „F ranęa is"  że Prussy w tej chwili 
każą napowrót wznosić fortyfikacje Luksem burga, 
a nawet pewna część deputowanych zamierza zjechać 
na grunt dla skonstatowania faktu i zażądania w Izbie 
odpowiednich objaśnień.11

Tak więc sprawa o hiszpańską koronę skończyłaby 
się interpelacją o Luxemburg!

Wieść o zamordowaniu francuzów w Pekinie, zdaje 
się potrzebować potwierdzduia, angielski bowiem rząd 
oświadczył w Izbie niższej, że dotychczas żadne o tym 
wypadku nie doszły go wiadomości. Jednocześnie p. 
Otwayoświadczył na uczynioną interpelację w kwestji 
trak ta tu  z Chinami, że rząd nie widzi się w możności 
zalecania ratyfikacji tego trak tatu .

Depesze Telegraficzne.
Warszawa 11 Lipca.

Paryż 10.— „Constitutionnel” z d. 10 donosi 
że rząd francuzki otrzymał dziś z rana, pierw­
sze zapewnienie ze strony pruskiego gabinetu, 
który wypiera się wszelkiego interessu w prze­
prowadzeniu kandydatury księcia Hohenzol­
lern. „Constitutionneł” uważa takie oświad­
czenie za niewystarczające dla Francji, i mnie­
ma, że król pruski powinien księciu Hohenzol­
lern odmówić upoważnienia do przyjęcia hisz­
pańskiej korony.

P  A R Y  Ż.

W papierach pozostałych po Gavarnim, słynnym 
francuzkim rysowniku i humoryście, który przez całe 
życie był: Janusem , bo dla ludzi jaśniał śmiechem, a 
siebie tru ł łzami, znaleziono w tych czasach ćwiartkę 
papieru z następującemi słowami:

„Panowie i panie! Spojrzyjcie! Oto Paryż stolica 
świata! Paryż bogaty! Paryż piękny. Paryż gród naj­
rozumniejszych mężczyzn i gniazdo najprzebieglej- 
szych kobiet. Oto Paryż, rycerz, artysta, filozof, ko­
kota i błazen! Spojrzyjcie! Oto Paryż w roku 1Ś69 po 
narodzeniu C hrystu sa!

Prowihcjonaliści i cudzoziemcy ucywilizowani i dzi­
cy, i rzedewszystkiem jednakże ludzie z pieniędzmi, 
przybywajcie lądem i wodą do Paryża.

Tu, nauczycie się fryzować, perfumować, chodzić, 
kankanować i pełzać.

Tu, nauczycie się sztuki najweselszej: przemieniania 
życia na użycie. Nauczycie się: jeść, pić, nie kochać 
nikogo, niczemu się nie dziwić i ubóstwiać jedynie
siebie

Tu jest punkt wyjścia i powrotu. Oto Paryż! Oto 
głosy jego, jego oczy, dowcipy, bale, kapelusze, wstąż­
ki, wonie, cnoty i zbrodnie. To wszystko co jest: 
próżnością próżności! “

Salomonową tę sentencję Gavarni podkreślił, Pra " 
gnąc widocznie, ażeby kryterjum  jego filozofji odpo­
wiednio było zrozumianem....

Gavarni um arł drugi rok temu, na czarną melan­
cholię, śmierć Więc nie dozwoliła mu odrysowąć owej

Redaktor, W. Szymanowski.

— D r Stefan Kuczyński, przeniósł swe pomieszka­
nie na ulicę W arecką, pod N r 5 nowy i jak  zwykle 
przyjmuje chorych do godziny lOej rano, a od 4ej do 
6ej po południu, oprócz dni świątecznych. (1— 3)

—  Doktor Andrzej Lebel z fakultetu medycyny i 
chirurgji w Paryżu, autor znakomitej Monografji he­
moroidów, hemorrhagji, opadnięcia k iszk i i tym podo­
bnych cierpień (17 wydanie), przyjmuje chorych tylko 
w przeciągu kilku dni, codziennie od południa do go­
dziny 4 tej, w hotelu Maringe przy Zielonym Placu.

— 5564 —
—  Od 1-go lipca 1870 r. Dr. Glisczyński mieszka 

na ulicy Granicznej, dom M oldaueła N r 8.
(1—3) -  5616 -

—  Wilhelm Lubelski, Doktor medycyny, ordynujący 
w szpitalu Dzieciątka Jezus, w Instytucie W. T. D. i 
Lekarz gimnazjum ligo , mieszka obecnie przy ulicy 
Królewskiej, N r 25 nowy, dom p. Karasińskiego, obok 
Tivoli. (1 — 1) —5544—

— Doktor Józef Miihlhausen, przeniósł swe mie­
szkanie na róg placu Wareckiego i Szpitalnej ulicy 
w domu WW. Neybaurów N r 1355 lit. f  (nowy 14).

(1— 3) — 5615 -
— Dr. medycyny A, Rothe, przeniósł mieszkanie 

swoje na ulicę Chmielną, Nr. domu 26 nowy, między 
ulicami Bracką i Marszałkowską, mieszkania N r 2. 
Chorych przyjmuje od godziny 3-ciej do 5-tej po po­
łudniu. ( 1 6 )  — 5614 —

— Doktór Juljan Kosiński, Professor Uniwersytetu, 
wyjechał za granicę. — 5686 —

— Zakład leczenia ściśniońem powietrzem D ra 
Wincentego Brodowskiego, ulica Wiejska Nr 1734 
(nowy 16), przyjmuje chorych codziennie od godziny 
9tej do 3ciej po południu i od 5tej do 7mej wieczo­
rem, cierpiących na suchoty, astmę, chroniczne katary, 
krtaui, oskrzeli, ogolne osłabienie, nerwowe cierpienia 
i głuchotę. (1— 0) — 5663 —

— Zakład naukowy męzki utrzymywany przez L- 
W yroiembskiego przy rogu Leszna i Orlej, przeniesio­
ny został na Leszno do domu W. Szmideckiej Nr 
663/4 (nowy 18). Tamże przygotowywać się mogą 
uczniowie w czasie wakacyjnym przez 3 godziny dzien­
nie do szkół rządowych. — 5691 —

—  Zarząd Instytu tu  wód mineralnych w ogrodzie 
Saskim , zawiadamia osoby używające kuracji wodami 
naturalnem i zimnemi lub gorącemi w sali instytuto­
wej, że w tych dniach nadeszły do Insty tu tu  świeże 
transporty wód naturalnych  wszelkich źródeł. Ekspe­
dycją i obstalunki, załatw iają się w samym Instytucie.

( 1 - 3 )  - 5 6 5 6 -
— Ludwik W ichrowski, Komornik przy Sądzie 

Apellacyjnym, przeniósł swą kancellarję do domu Na- 
kwaskich róg Sto-Jerskiej i Nowiniarskiej Nr 14, 
na 1-sze piętro od frontu, naprzeciwko placu K ra­
sińskich. Wchód z sieni wprost placu. . — 5682 —

—  Zawiadamiam strony interessowąnc, że kancella­
rję moją przeniosłem obecnie do domu W. Huhle przy 
ulicy Nalewki pod Nr 2236/7 a (3 nowy), wprost 
ogrodu Krasińskich.

Juljusz Walewski Patron Tryb:. (1— 6) — 5674 —
—  Właściciel domu przy ulicy Złotej N r 1440 a 

(10) wzywa pana W itolda Itościszewskicgo do objęcia 
najętego przezeń lokalu od 1-go lipca r. b., najdalej 
w przeciągu dni ośmu od daty niniejszej odezwy, po. 
upływie którego term inu podług prawa postąpiónem 
będzie, (1— 1) -  5685—



— Dr. Marceli Lewiński przeniósł swe mieszkanie 
“a róg ulicy Brackiej i Nowogrodzkiej do domu pod 
Nr. 1584 (nowy 1). — 5681 —

— Juljusz Diehl, Lekarz wolno-praktykujący, mię­
k k a  przy ulicy Senatorskiej Nro 467 lit: b, (18 nowy).

rz}'jmuje chorych od 2giej do 4tej po południu.
(1 - 3 )  —5672—

. W. Scheller, dentysta, pozeniósł swe mieszka­
cie do domu własnego na Tłomackiem Nr, 600 d  (no- 
wy  5). -  5687 —

— Dentysta Dowgwiłło, w tych dniach wyjechał na 
trzy miesiące zagranicę. ( 2 - 2 )  —5520—

— Leon Krysiński, Patron Trybunału Cywilnego 
w Warszawie, przeniósł Kancellarję i mieszkanie do 
domu W. Bernstejn przy ulicy Tłomackie Nr 739A, 
(.nowy 11). Wejście przez pierwszą sień od strony 
placu. ( 2 - 6 )  —5591—

Kancellarja Marcellego Chroszczewshiego Ko­
mornika, przeniesioną została z domu Nr 551 przy 
chcy Długiej, do domu Nr 235 przy rogu ulic: Freta i 
"tostowej, na pierwsze piętro; wchód od ulicy Mosto- 
WeJ- ( 2 - 3 )  - 5 6 4 5 -

— Marja Dahlen, pośrednicząca w mieszczeniu 
Nauczycielek i Nauczycieli, przeniosła się od Sgo Ja ­
il51 r- b., z ulicy Bednarskiej Nr 2674, na ulicę Długą 
x’r  17 nowy, dom Koelchena.

(2 3) —5459—
. ~~~ W Instytucie gimnastycznym T. Matthes i Sta­

nisława Majewskiego na Sewerynowie, rozpoczął się 
"°rs letni gimnastyki wychowawczej i hygienicznej, 

a młodzieży i osób dorosłych za opłatą miesięczną 
• 1 kop. 50 od osoby, w towarzystwach zbiorowych, 
orych dotkniętych niektóremi chorobami chroni- 

nemi, lub meforemnością budowy, przyjmuje sie do 
działu gimnastyki lekarskiej (zwanej szwedzką).

_ p  . _ . . (2 -1 5 )  - 5 5 9 8 -
Reb Ber, Rabin miasta Biały, przybywszy do 

a f jy a w y ,  stanął przy ulicy Krochmalnej w domu

Niniejszem zawiadamiam osoby interessowane, 
d° dnia otwarcia mego kantoru w bieżącym miesiącu 

P^d Nrem 575 przy ulicy Długiej vis a vis Nalewek na- 
kidf'f majQiCego, za losy wygrane pochodzące z mej 
^  uekty wypłacam w mieszkaniu mojem przy ulicy 

pod Nrem 742, w domu p. Stanisława Les- 
lej Loterji 115tej tamże są do 

~ 5692 —
Jj ł m asay jjoceiyi i i t n e j

aI'C|a- — Kollektor Ignacy Ganlzwohl.

Potrzebną jest

G u w e r n a n t k a ,
tTliro m siadująca języki i muzykę, w wieku średnim. 

f *  Królewska, Nr 13 nowy, u Państwa Jakóbowskich.
( 1— 1!) — 5 6 8 8 —

Kantor Interesów Bankierskich

®a Krakowskiem-Przedmieściu, obok domu Roeslera i 
a N ow w m Syiecie, wprost ulicy Ordynackiej. 

cycha konor zawiadomić Szanownych Obywateli, podnoszą- 
kown* Oyrekcji Listy Zastowne 5*l„ nowe, iż skupuje ta- 
stawi,P!), kursie dziennym; tudzież, iż wymienia L isty Za- 
ne D ® dawne 4% i ej i n  ej Ser, i na takież Listy Zastaw-

®  ̂ 'o Ml© i l n n l a t v  v a

W dniu U ym  Lipca r. b. i dni następnych, 
  _  w possessji Nr 002, przy ulicy Bielańskiej, od­
bywać się będzie sprzsdsż z wolnej ręki, różnego fasonu: 
D r z w i ,  S z l a b a n ó w ,  W a l i z  i innych starych przed- 
miotów.W iadomość nnwziąść można u  Rzadcy domu. 5 7 0 1

Kantor Spedycyjno-Kommisso- 
wy Jana Hrab. Ledóchowskiego, 
przeniesiony został z dotychcza­
sowego lokalu na Tłomackiem do 
Pałacu Diickerta, przy ulicy Dłu­
giej, lSTr 556 (30 nowy).

1 2 - 6 ) _  R647 —

H » * n i ! 5 <0 nie pobierając żadnej dopłaty za
t t - 1 )  -  5675 -

Zawiadamia się intere­
sowanych, iż 1 Lipca r. b. 
otw.artem zostało w P a ’ 

ryżu, pod firmą poniżej zamieszczoną 
B i u r o  I n f o r i n a c y j n o - H o m i i  
s o w e .  W szelkie objaśnienia udzielane 
będą bezpłatnie.

Czynności Biura obejmują wszystko co 
dotyczę p r z e m y s ł u ,  B i m i d l u  I 
s p e k u l a c j i  g i e t d o i v y e l i .

Polecając się łaskawym względom Sz. 
Publiczności, niżej podpisani dołożą ze  
swej strony wszelkiego starania, aby aku- 
ratnością i dokładnością w załatwianiu  
powierzonych im intcressów zasłużyć so ­
bie na zaufanie.

S k o t n i c k i  e t  C o n i p  , Paryż 29 
ulica Luxemburg. ( 1 - 8 ;  — 5658 —

f i
CD

B
e r 1

CP3

toco

S k ł a d  P ł ó t n a  z  F a b r y k i  Ż y r a r d ó w -  > •  
a a i e j ,  o r a z  M a t e r j l  w e ł n i a n y c h  z a g r a -  ) e  

n l e z n y e h  ) e

•j J. Kaczyńskiego & Oomp, 5.
przy ulicy Senatorskiej, Nr 473b (nowy 25) w domu ^  

dawniej Petyskusa.
Poleca w ielki wybór Fir:.nek passowanyęh i najok- 

l )  cie od 15'/, kop. za łokieć, oraz firanek’ kolorowych t *  
5  łokieć po kop. 22>/, i 35. J > •
2  Pończoch damskich od rs. 2 k. 25 rs 18 za tuzin. U
7 )  „ dziecinnych szkockich, oraz materiałów (Z
2  wt lnianych letnich “
Jd  Jako to: Bareży, Sultanaów, Alpag, Mohairów i
" j  innych, również perkali kolorowych od i s  kop. za 
7 )  łokieć i chustek szkockich.

( 3 - 6 ) — 5401 —

# r r r r r i m n m r  y  m r  Y T Y i n n r  y y y
Mam zaszczyt ogłosić, i e  po śmierci męża mego, posta­

nowiłam zwinąć mój

Zakład Jubilerski,
przy u lięy . Krakowskie Przedmieście, Nr 4 1 6 , w blizkości 
Poczty, i dla tego Wyroby w Sklepie tym wyprzedawać będę 
po cenie kosztu, a nawet niektóre znacznie taniej. Zamówie­

nia na nowe Roboty i Reparacje, nadal przyjmuje 
(1— 6) — 5551— b .  M i s k w r e w l e z .



y T g a ,  Z powodu wyjazdu jest do sprzedania za cenę 
B O SS* bardzo nizhą pięćdziesiąt sześć zeszytów E m e y -  
k l o p e d j l  | i o w s z e r ) i n e J  od Nr 1 do 56. Ktoby so­
bie życzył nabyć takowę zechce się zgłoBić bezzwłocznie 
z rana od godziny 8-ej do w pół do 11 -ej i popołudnia 
od 1-ej do 4-ej, pod Nr domu 2236, (nowy 3), przy ulicy 
Nalewki, na 2-iem piętrze od frontu, na drzwiach mieszka­
nia Nr 25. (1 — 1) -  5695 —

Niezwykła sposobność

ZAOPATRZENIA SIĘ

W świeże, tanie i dobre Towary
| i to tylko do 15 Sierpnia r. b. Z powodu zupeł­
nego zwinięcia handlu i dla prędszego wyprze­
dania różnych Płócien z renomowanych fabryk i 
oraz bielizny stołowej, chustek do nosa i t . p., 
odstępuję od ceny kosztu, kupującym na raz za 
rs. 25, rabat 8 od sta, za rubli 50, rabat 12 
od sta, a za rs. 100, rabat 15 od sta. Spodzie­
wam się, że Szanowna Publiczność nie omieszka 
skorzystać z tak dogodnej sposobności. Magazyn 
ten znajduje się przy ulicy Miodowej, Nr 495 na­
przeciw filarów.

( 3 - 3 )  — 5165 -

M a j ą t e k  Z i e m s k i
w szacuku fis. 5 0 ,0 0 0 , bsz żadnych długów hypotecznych, 
oprócz Pożyczki Towarzystwa Kredytowego, położony, o 14 
wiorst (2  mil) cd Stacji Kolei żilaznoj Warszawsko-Wiedeń- 
skiej, jest do zamiany na DOiTR w W arszawie, bez po- 
średnictw osób trzecich. Wiadomość w Redakcji „K urjera 
W arszawskiego.11____________________(1—3) —5684.—
Jest zaraz do sprzedania w majątku Kuznociu pod Socha­

czewem, z powodu zmiany konstrukcji

Iłocarnia górna,

ELDORADO.

duza, pasowa z wialnią i mzneżem 4 konnym, za rs. ISO. 
Kowadło duże i miech kowalski, za rs. ISO.

Bliższa wiadomość tamże na miejscu lub w Składzie Win 
L  Maringe, przy ulicy Marszałkowskiej, Nr 1403 (nowy 58). 
 (3— 3) —  5463 —

XIATM WIELKI 
Dziś: Portrety K ochanka 1 Męża — Doży­

wocie (po cenach T eatru Rozmaitości)
Jutro : Sinobrody.

Ulica Długa, Nr 586* .— Codziennie 
Przedstawienia Kom icznych P a ­

ryskich  Śpiewaków _  Początek orkiestry cg  >dz. 7ej, 
a  przedstawienia o godzinie 8ej. (7—0 ) — 5420—

A T H  A 1S A R R  A P rzy  n l' cy  Mi°dowej, w domu W-go
f l l j U t t i a m m ,  Lessera. Dziś i codziennie, Przed­

stawienie Artystów Dramatycznych pod dyrekcją F .  S to -  
b l ó a k t e ą o  — D z i ś :  Scena humorystyczna, w dwóch 
odsłonach: „R aptus . 11 — Scena humorystyczna ze śpiewami, 
w jednej odsłonie: „Spotkanie.11— Zakończy Taniec: Salo 
Mazur. — J u t r o :  M e n e l i*  A l o i z y  D u e h h o l t z :  
Zabawna scena w dwóch odsłonach: „ 5 0 ,0 0 0  Talarów .11— 
Poczem wykonaną będzie Polka W ęgierka.— Humorystyczna 
scena ze śpiewami, w jednej odsłonie: „Szwaczka W arszaw­
ska.11— Zskończy Taniec, Pas de denx Krakowskie.

(25—0) —4643—

DOLINA SZWAJCARSKA.
J u t r o ,  d n i a  I S g o I . i p e a ,  1 8 7 0  r o k u ,

Koncert Józefa Straussa.
1. Uwertura z op. „Fra-D iavolo,11 Aubera.
2 . Chór niewiast z „Hugonotów,11 Meyerbeera.
3. Mairosen, walc, Józefa Straussa.
4. F inał z op. „Żydówka,11 Halevego.
5. Uwertura uroczysta, Leutnera.
6. Koaigslieder, walc, Jana  Straussa.
7. Adagio z „Sonatę pathćtiąue,11 Beethoyena, ułożył na 

orkiestrę Józef Strauss.
8. Annen-pclka, Jaua  Straussa.
9. W ielka uwertura „Leonore,11 Betthovena.

1 0 . Romans z op. „F au st,11 Gounoda.
11. Standchen, H iirtla

1 2 . Radetzki-marsz, Jana  Straussa, (ojca).
Cena wejścia K o p  8 0 .
Początek o godzinie 61/,.

  Dzieci do lat 10-eiu, płacą połowę.
K * *  W razie niepogody Koncert odbędzie się w sali. 

_______________________ (28—0 ) . .__________ —4593 —

ALKAZAR przy ulicy Królewskiej.
Dziś i codziennie Przedstawienia truppy dramatycznej Au- 

strjackiej pod dyrekcją pani I i E O P O Ł D T W Y  v . Ł U K A "  
T Ś C .H T f .— D z i ś :  1. „S e ii Freund Bobolin.11— 2 . W ert- 
her und L c tte .11— J u t r o :  D e n e f l s  I t u u i u n n n u :
1. „E ine W arht in derM ordengrube.11— 2 . „D er gemfitbliche 
Teufel.11 (2 6 —0 ) — 4 5 4 5  —

p T P  A R O  Nowy-Świat, gdzie A pteka Koopego.— Dziś 
r i u a ł l U .  i codziennie, Towarzystwo Artystów Drama­

tycznych, z 16-stu osób złożone, pod dyrekcją M . I f l o d z e -  
l e » 8 k l « g o ,  dajo przedstawienia humorystyczne złożone 
ze śpiewów i tąńców. — Początek o godzinie 8ej. 
_________________________(15—0)____________ —5079 —

T I V 0 I  ¥ Ulica Królewska.— Dziś i codziennie, Przęd­
l i *  Uhl* stawienie pod dyrekcją Jana R usią- 

■ ■ o w a k ie g o .— Początek o godz. 8ej. (1 4 —0 ) —5178—

KtCJRS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
Dnia 29-go Czerwca (11  Lipca) 1870 r.

Monęty 1 Papiery.
Półimperjały Ros. — k. — rs. 6 k. 48 
Dukaty Hollen. rs. — k. — rs. 3 k. 50 
Obligi skarbowe 100  rs., (oprócz kup.) 
Listy Zast: 3 okresu, I, s. zą rs. 100 
Listy Zast. 3 okresu, II 3. za rs. 100 
Listy Zast. nowe 5°y0 z r. 1869 . . .  
Obligi Towarzystwa Kred. Ziemskiego
Listy likwidacyjne rsr. 1 0 0 ..................
Bilety Banku Cesarstwa z r. I8 6 0 .. 
Nowa Ros pożyczka prem. z r. 1864.

n n n Z r. I8 6 0 .. .
Akcje Drogi żel. W ar.-W ied. za sztukę 
Akcja Drogi żel. Warsz.-Bydgoskiej. 
Akcje Głów. Tow. Ross. Dróg ż e l . .  
Akcje Drogi żel. W arsz.-T erespol.. 
Obligacje kolei żelaznej Terespolsk.
Akcje Kolei Żel. Fabr. Lódz •
>% Listy zaBtawne rossyjskie...........

Żądano ) Płacone

Ruble i kop. sr.

91
91
92 

100
75
91

149
146

71
73

111  —  —

89
91
91
91

100
74

73

W artość kuponu bież: od List. Zast. rs. kop. 2 0 .
Od Likwidacyjnych rs. — kop. 44%
Od Listów Z ast nowych kop. 25
Berlin: W eksel 100 tal.*  a .  rs. 116 k. 771/, ri.116 k. 55 
Londyn 3 M. I funt 3t. rs. 7 k. 92 rs. 7 k. 90 
Paryl.  W eksel 2 m. za 800 fr. rs, 94 k. 95  rs. 94 k. 80 
W iedeń. W 2 m. za 150 w. ’ars. 97 k. 20  rs. — hop .—

W Drukarni Kurjera Warszawskiego (Plac Teatralny Nr 473 c).— /(o3Boxeiio Ueirey-poio.
W y K w o a  6 .  O K R E T l V E t t DODATEK.



DODATEK do KM JERA WARSZAWSKIEGO Nr 150.
Poniedziałek . —  Dnia 2 9  Czerwca (11 Lipca). —  Iłok 1870.

Tygodnik I lliia tr o w a ii)  N r 132 wyszedł z druku 
i zawiera: Druciaż i dziewczyna, wiersz (z drzeworytem).— 
Kronika tygodniowa.— Przegląd teatralny.— Przegląd poli­
tyki zagranicznej.—Pabianice iz drzeworytem ).— Pamiętnik 
Sroczka, powieść p J . I  Kraszewskiego (d. c ).— Wiktor 
Rrodzki i jego prace (4 drzeworyty).—Ubóstwo w W arsza­
wie (dokończenie).— Rysunki humorystyczne F . Kostrzewskie- 
8? (drzeworyt).— Szachy.— Rebus.— Rrzegląd piśmienniczy. 
Piękno i sztuka, p. K. Podwysockiego (dalszy ciąg).—Listy 
o wystawie przemysłowej w Petersburgu.—Dodatek nadzwy- 
czajny: Ojcowie i dzieci, powieść J. S. Turgeniewz z r. 1861 
(dalszy ciąg.)

W ęd row iec  Nr 27 wyszedł z  druku i zawiera: Prze­
chadzka po Kabylii, odbyta przez p Duhousset (dalszy ciąg 
* drzeworytem).—.Taką być powinna prawdziwa nauka, po­
dług T ait‘a napisał A rtu r Sulim ierski.—Wyspy Filipińskie, 
®Pis podróżnika ’francuskiego pana E. Planchut, spolszzcył 

Dąmbski (dalszy c iąg ).— Życie piekielne, powieść Em ila 
Lftboriau, przekład F . S. (d. c).— W ędrówka śledzi po mo- 
, zu i wędrówka szarańczy (dwa drzeworyty).— Naszyjnik 

rylantowy, obrazek w jednym  akcie St. M. Rzętkowskiego 
'dokończenie).— Rysunki humorystyczne Frańciszka Kostrze- 
Wskiggo — Z rodzinnej Kroniki przez Karolinę Świetlą (Joan- 
“S Mużakową), przetłumaczył z  czeskiego Bronisław Grabo- 

s*i—  Nowości literackie, nekrolagja.

~~ Nakładem Redakcji P rz eg lą d u  K a to lick ieg o
^yszło i jest do nabycia we wszystkich księgarniach dzieł- 
60 Pod tytułem:

AlBERT BRANDEBBRGSKI
pierwszy Książę pruski katolikiem.

Przyczynek do dziejów krajowych, wedle poszukiwań 
O. Theiner’a, przez 

W ŁADYSŁAW A DIIŁKOWSKIEGO.
Lena kop. SO (złp. i gr. io). (14 — 15) — 4598  —

.Księgarnia Gebethnera i Wolffa otrzymała 
następujące nowcści:

Wołyń i jego łuleiBzkańee w 1863 r. Drezno 
kop. 95.

Starykoń J Opiekun, komedja w 5 aktach. D re­
zno kop. 95

Starykek J. Przekora, krotochwila w l-ym ak- 
cie. Drezno kop. 32 i pół.

Pamiętnik Hansa Sehwęlntchena. Drezno,
 ___ *°P- 90- (3—8) — 5403 —

25 Obrazków SS., Kolorowanych,
za 90 kop. (40 gr.)

tafc Hzyątkie tańsze kolorowane Obrazki SŚ. jak ie  dotąd 
ańoś,-Znie/ ozchodziły pomiędzy miejską i wiejską lu- 
tem r ’ oaznaczały się tak  złym rysunkiem  ja k  i kolory- 
g}T.’ zt r ?,c?ej odrazę niż cześć i poszanowanie budzić mo- 

em czeg0 władza duchowna n ieraz  musiała 
Oiac zad -awnictwa niooPa tCzone je j ap robatą . Czy-
jako i ś a ?eu*tannym żądaniom  ta k  osób duchownych
dająca g7n z <!Ch’ wydaliśmy obecnie pierw szą serję , sk ła­dającą sie z o wydaliśmy obecnie pierw szą serję , skła- 
r *yliśm v k °lorow ąnych obrazków. Rysunek powie-
i  zemu znanem u artyście p. Tegazzo, a żywoty

ij stron ie  każdego 
wską.
ego dosyć wymags 
uprzystępnić je  dla

-u  t y ] t n „ , •  j  o n r , o w r . n i e  u  n as  nizką,
0b»azki fo . ‘ z.a ca lą  serję , złożoną ż 25 obrazków.
PstainBi, Btanowić mogą dla wielu osób ładny i tan i n- 
•cowvoll>. BPrz ®dają się we wszystkich K sięgarniach miej- 

1 na P 'ow incji. Gebethner i 'W o l f f .

m o Ł r SZ6m^ -zn*nemu a ^ ś c i e  p. T
•brazkn i znaJdojące się na odwrotnej 
Pom im o* a Bąi przcz PRnifi Belejowską.

O kładu  a  wydawnictwo tak ie  znacznego dosyć wymaga 
Ogółn n’ J na, . . Pra 8oąc o ile można uprzystępnić je  dla 
b° ty ik0 cenę, n iepraktykow anie u nas nizką,

— Księgarnia G e h e t l i n ę r n  i  W o l f f a  otrzymała na 
skład główny:

B i b l j o t e k i  P a m i ę t n i k ó w  i  P o d r ó ż y  pa daw­
nej Polsce, wydawanej przez I  J. Kr. szewskiego, torn II  gi 
zawierający „ Pamiętuiki Hansa' Sęhweinichena da dziejów 
ozląska i Polski 1552—1602,“ przekład skrócony liter, 
F e l d m a n ó w a k i e g o .  Drezno. Cena kop. 90 .
 (3 — 3) — 541)4 —

d o n ie s ie n ia ,
Eada Szczegółowa Opiekuńcza

. S zp ita la  D ziec ią tk a  Jezu s.
Dodaje do wiadomości, że w dniu 2 (14) Lipca r. b. o 

godzinie 5 z południa w Szpitalu Dzieciątka Jezus przed 
Członkami Rady Szczegółowej Opiekuńczej tegeż Szpitala 
delegowanymi, oobędzie się licytacja in minus, przez de­
klaracje opieczętowane, na roboty około odnowienia da­
chów na gmachu szpitala według anszlagu n i  rs. 1002  kop. 
71, przez Radę Główną Opiekuńczą Zakładów Dobroczvn- 
nycb zatwierdzonego, wykonać się mające. W arunki licyta­
cyjne tudzież anszlag wykonać się mających robót, są do 
przejrzenia w kancellarji szpitalnej każdodziennie z wyjąt­
kiem świąt. J

Wadjum do licytacji wynosi rs. 100 , k tóre złożone być 
winno w kasBie szpitalnej w gotowiźnie lub innych papie­
rach publiczuych na ten cel używanych

Deklaracje podług poniżej dołączonego wzoru napisane, 
winny być składane w Kancellarji Szpitalnej najdalej do 
dnia licytacji do godziny 4 z południa

Deklaracje napisane niewyraźnie, z poprawkami lub skro­
bane, 1 nieopatrzene podpisem i miejscem zamieszkania po- 
dającego, wreszcie niezgodne z wzorem, przyjęte nie będą.

W zór do d o h la ra cjl.
W  skutek ogłoszenia Rady Szczegółowej Opiekuńczej 

Szpitala D zieciątka Jezus z dnia . . . niżej podpisany de- 
klaruię nimejszem  ̂ roboty około odnowienia dachów na 
gmacnu Szpitala Dzieciątka Jezus na rs. 1002 kop. 71 an- 
Szlagiem zatwierdzonym wykazane, wykonać własnym ma- 
terjałem  za summę rs. . . wyraźnie rubli srebrom (wypisać 
literami). Wszystkim warunkom licytacyjnym się poddaję.

Kwit na złożone wadjum w kassie szpitalnej rs. 100 do­
łączam.

Stałe moje zamieszkanie w
Pisałem w Warszawie dnia . . .

(Podpisać imię i nazwisko).
W Warszawie znia 13 (25 Czerwca, 1870 r  

Prezydujący w z. R e g o z l ń j g h l ,
Pomockik Nadzorcy Szpitala ffiiieltarsh i. 

 (3 — 3)____________________ — 5303 —

Magistrat miasta Warszawy.
zastosowaniu się do przepisów lombardowych, podaje 

do wiadomości powszechnej, a mianowicie osób interesso- 
wanych, że licytacja na fanty w rzeczonym Lombardzie za­
stawione, jako to. srebro różnego gatunku i rozmaitych 
kształtów, brylanty, perły, zegarki, suknie, bieliznę i wszel­
kiego rodzaju kosztowności, ktprych właściciele w oznaczo­
nym ostatecznie terminie nie wykupili lub zsprclongować 
zaniedbali, rozpocznie się w dniu 2 (14) Września 1870 r. 
i aż do czasu zupełnego ich wyprzedanią, codziennie wy­
jąwszy dni świątecznych i uroczystości dworśkieb, od go- 
dżiny 9 z rana do 1 z południa w lokalu lombardowym, 
pomieszczonym w gmachu Ratusza, cdbywać się będzie. Za 
zakupione fanty zaraz po przybiciu kupna srebrem lub bi- 
letami bankowemi płacić należy.

Termin ostateczny do wykupienia lub prolongowania 
wzmiankowanych fantów srebrnych i złotych najdalej do 
dnia 8 (20 ) Sierpnia i_87o r ,  wszelkich zuś innych do dnia 
22 Sierpnia (3 Września) 1870 r. oznaczonym został.

Dlatego interessowani, a m ianow icie  w łaśc ic ie le  rzeczo­
nych fantów, p rz e d  up ływ em  p o w yższego  te rm in u  do  Kas- 
sy L o m b a rd u , o w y k u p ie n ie  lub p ro lo n g o w an ie  zg ło s ić  s ie  
są obowiązani.



Wszyscy właściciele fantów dotychczas niewykupionych 
W czasie właściwym, którzy pomimo niniejszego ogłoszenia 
o tyle stBną się obojętnemi, na własny interes, iż nie bę­
dą korzystać z terminu wyżej oznaczonego do wykupienia 
lub prolongowania zastawionych fantów, a mianowicie k tó ­
rzy takowego wykupna lub prolongowania, przed 8 (20) 
Sierpnia 1870 r co do wyrobów złotych i srebrnych a 
przed dniem 22 Sierpnia (3 W rześnia) t. r., co do innych 
nie dopełnią, sami sobie winę przypiszą, gdy zastawione 
przez nich fanty złote i srebrne, nietrzym sjące prób prze­
pisanych, niezawodnie w wykonaniu art. 3 Najwyższego U- 
kazu z dnia 10 (22) Kwietnia 1851 r. o zaprowadzeniu 
w Królestwie jednostajnych prób złota i srebra, oraz arty ­
kułu 29go zaprowadzającego w tym celu probiernią, tejże 
probierni do stopienia, a zarazem zamiany na gotowiznę po 
cenach właściwych odstąpiona, ą  inna ną licytacji w L om ­
bardzie sprzedane zostaną.

Niniejsze obwieszczenie podane zostaje do wiadomości 
powszechnej, przez pisma czasowe, jako to: Dniewnik W ar­
szawski, Dziennik Warszawski, Gazety: Polską, W arszaw ­
ską i Policyjną, oraz Kurjery: W arszawski i Codzienny, 
niemniej przez przylepienie drukowanych egzemplarzy one- 
go w miejscach publicznych.

P. o. Prezydenta,
Jeneralnego Sztabu, Jenera ł Major, W i t k o w s k i .

Naczelnik Kancellarji, Z d z i t o w i e c k i  
( 2 - 3 )____________________________ — 5521 —

Magistrat Miasta Warszawy.
Podaje się do wiadomości powszechnej, że w dniu 8 (20) 

L ipca r. b., o godzinie 12 ej w południe, odbędzie się w sali 
Posiedzeń M agistratu, licytacja in plus, przez o pieczętowa­
ne deklaracje, na trzy letnie wydzierżawienie Possesji miej­
skiej pod Nrem2273D przy ulicyNizkiej położonej, dawniej 
przez czyścicieli miasta z padlin zajmowanej, od obniżonej 
summy dzierżawnej, na Rs. 200 , wyraźnie Rubli srebrem 
dwieście rwcznie ustanowionej, w warunkach zamieszczonej 1 
do niniejszej licytacji podanej. _ . . .

Mający przeto zam iar ubiegania się o takową dzierżawę, 
mogą złożyć w czasie i miejscu wyżej oznaczonem, na ręce 
p. o. Prezydenta M iasta opieczętowane deklaracje, napisa­
ne podług wzoru niżej zamieszczonego, a  w tych^ wyraźnie 
literami, bez skrobania, poprawek i przekreśleń, wypiszą 
postąpiooą przez siebie summę dzierżawną rocznie.

Nadto do deklaracji winien być dołączony kwit Kassy 
Głównej Ekonomicznej Miasta Warszawy, na złożone w tejże 
wadjum w ilości Rs. 20 , i na koszta ogłoszenia Rs. 10, które 
nieutrzymującemu się przy licytacji natychmiast zwrócone 
będą.

Inne warunki dotyczące w mowie będącej licytacji, są 
do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym, każdodzien- 
nie, wyjąwszy dni ś wiątecznych.

W zó r  do deklaracji.
W skutek ogłoszenia z duia . . . .  podaję niniejszą dekla­

rację, mocą której podejmuję się zadzierżawić Posscsję miej­
s k ą w  Warszawie, pod Nrem 2278D przy ulicy Nizkiej po­
łożoną, dawniej przez czyścicieli m iasta z padlin, zajmowa 
ną, na la t trzy; licząc termin od dnia zatwierdzenia proto­
kółu licytacyjnego, ofiarując za takową dzierżawę rocznie 
Rs NN., (wypisać literami), poddaję się wszelkim obowiąz­
kom i zastrzeżeniom w warunkach licytacyjnych zatniesz-

CZKwit na złożone w Kassie Ekonomicznej M iasta W arsza­
wy wadjum w kwocie Rs. 20 , i na koszta ogłoszenia Rs. 10, 
przy niniejszem załączam. _ . HVr

Stałe moje zamieszkanie w NN, pisałem dnia NN- 
(Podpisać wyraźnie imię i nazwisko).

P. o. Prezydenta, . .
Jeneralnego Sztabu, Jen e ra ł-M ajo r,W itk o w sk i.

N aczelnik K ancellarji, Z d zito w ieck i.
(3 - 3 )__________________  5282 (D. W).

Para Chomontów Angielskich,
w dobrym stanie do przemiany z szorami lub do sprzedania 
za rs. 2 5 .Wiadomość u Jaroszewskiego majstra .rymarskiego, 
ulica E lektoralna w sklepie wprost Banku Nr9-

(2 —3) — 5425 —

W  dniu 3 (15) lipca 1870 r. ogodzinie 10 rano 
ryjijijiTsprzedaną będzie przez publiczną licytaciję w Try- 
I j Wj j j b u n a l e  Cywilnym w W arszawie w Wydziale 1 pob 
L ^ % ^ N  549 przy ulicy Długiej.

Nirnchomość,
w W arszawie Nr 1754B, przy zbiegu ulic Nowowiejskiej i 
Przyokopowej położona. Nieruchomość ta  składa się z za­
budow ania murowanego o parterze i częścią pierwszem 
p ię trze , w którem  mieści się Fabryka Cerat, z zabudowań 
drew nianych i zawiera gruntu około łokci kwadratowych 
26 , 2 2 2 . Licytacja rozpocznie się od summy rs. 12,417 kop. 
94, jako  H3 części szacunku taksą biegłych wykrytego. Na 
wadjum złożyć należy summę rs. 1000 . Bliższe objaśnienia 
i warunki przejrzeć można w Kancellarji Pisarza Trybuna­
łu  Cywilnego w W arszawie, przy ulicy Długiej, pod Nr 549, 
oraz u podpisanego sprzedażą kierującego Patrona w W ar­
szawie, pod Nr 554 (nowy 26), przy ulicy Długiej zamiesz­
kałego.

Józef Szwarzenberg, Patron (1- 3)—5660 —

Ważna Wiadomość |  

PF. GOSPODARZY WffilSKICH.
Optyczno-Mechaniczny

PODPISANEGO 
przysposobił w znacznej ilości

Barometra, Sanometra, Thermome.
t r a  do gorzelni, pokoju, za okno, kąpieli i 
trejbbauzu;

Alkoholometru stu-stopniowe Trallesa ze 
świadectwem rządowem i Próbki do kon­
trolowania karczem;

(Tablice obrachukowe do Trallesów i do zamiany 
wiader na garnce i odwrotnie;

Próby do piwa, cukru, octu, wina, mleka, pota­
żu, ługu, kwasów, nafty, oleju i t, p.;

W ażki do zboża, dla bydła, gospodarskie;
IHiary w laskach, dla koni i drzewa, jak  również 

miarki taśmowe do oznaczenia wagi bydła; 
Proszak Kornenburgskl (kwizoas) paten­

towany do leczenia rogatego bydła;
Troakary, Puszezadła, Igły do za- 

włok, Sondy;
Seręsl dla bydła, Znaczniki dla ówiec, 

Lancety, Bynmtsiery; 
maszynki do łatwego dojenia krów, do lodów, 

masła, do robienia gazowych napojów, do czy­
szczenia i ostrzenia noży;

Filtry, Lodownie przenośne, Krany, 
do wody sodowej;

Lupy do płótna, zboża i roślin;
Haczynla miedzlrtnne petersburgskie do 0- 

kowity (wiadra */8, 'Goi
Czetweryki pojedyńtze i podwójne do ciał syp- 

C kich;
f  Broń palna i sieczna;
> Lańcnchy metalowe do pomiaru gruntu po na-
> der nizkich cenach; 

oraz wiele innych praktycznych i niezbędnych wgo- 
% spodarstwie przedmiotów.
/  J. PIK, Optyk n». Warszawy,
\  ulica Miodowa, Nr 497a. A
*  (6 — 6) — 4952 — £

Potrzebne są do pożyczenia:
R * . 4 5 0  lub 1 ,0 5 0 , na pierwszą hypotekę 

B m Y  Domu czyniącego dochodu kilkaset Rs., (kilkana- 
^  j c;e tysięcy Złp ) Wiadomość na ulicy Nowy-Swiat, 
pod Nrem 2 policyjnym, na lszem piętrze, nad Handlem 
korzennym* (3—3) — 5550—



-  III

P otrzebny  jes t

N a u c z y c i e l
do dwóch Chłopców, na  wieś, w Gub. R adom ską, o w iorst 
112 (mii 16) od W arszawy. B liższa wiadomość przy ulicy 
Oboźuej, w dom u W żnej K onstancji D eskur, N r i ,  w m iesz­
kaniu  pod N r U . (2—3) — 5566 —

►
►
►
►

Do szyeia na maszynie W beelera  i W ilso ­
na, poszukiw aną je s t  n a  wieś na  k ilk a  m iesięcy o -  
goba dokładnie szyć um iejąca.

K andydatk i zgłaszać się mogą do S k ładu  M aszyn 
do Szyoia Ostrowskiego i Spółki, przy ulicy Sena­
torskiej.

(1 — 3) — 5657 —

4
4
4
4
4

PROSZEK
zapobiegający odparzaniu się ciała, szczególniej 

palców u nóg 
w yrabia

Apteka W. Karpińskiego,
t 'lica  E lek to ra ln a  w W arszaw ie — Składy is tn ie ją  w apte- 

ach W arszawskich: K ucharzew skiego, S en a to rsk a, wprost 
lodowej; Kuśm ierskiego, C hłodna;— w P e tersb u rg u  w ap- 
ce Cejzyka, w Moskwie w aptece K ellera; w Płocku w by- 

ym handlu  rolników Płockich , o raz  w wielu ap tek ach  pro- 
wincjoaalnych K rólestw a i C esarstwa. Cena 50 kop. za  pu- 
a e ,ko. (18—20) — 3792 —

Dr. J. y . BONN,
Nadwornego dostawcy Cesarzowe) 

francuzów .

W  PARYŻU.

N agrodzony n a  Pow szechnej W ystaw i8 1867.

K upując we flakonach i pudełkach  
większych, zyskuje się 10% — E lik sir we flakonach 
po 1.75, 3, 6 i 9. P roszek  do zębów po 1.25 i i  

franki.
Skład  Główuy w P s ry żu  u lica des P e titc s  E cu ries  

44. W W arszaw ie  w sk ładach  m aterja łów  a p te cz ­
nych PP. Gąllego i Ś p ie ssi i w zak ładzie  F ryz ier- 
sk o -P eru k srsk im  PP. Pohcreckiego i Som m era.

(1 — 18) — 5676 —

Z tegorocznych transportów  otrzym ałem  w tych dniach:
Cement Portland, „Johnson.11 
Cegłę ognio trwałą,; „Ramsay.“ 

linkę ognio-trwałą Angielską.

A. NEFROS.
K anto r i Składy od dnia 8go L ipea 

1870 ro k u , przy ulicy Daniłowiczowskiej, 
w domu Nr 8 nowy (617;, zwanym B ibljoteką 

 __________  Załuskich.____________ (2 — 6 ) — 5593 —

J e s t  do sprzedan ia  w M okotowie

K 0 I  0 I  J  A,
* inw entarzam i i zasiem am i. B liższa wiadomość w K ancel- 
h*rji K a je tan a  W ałow skiego, P a tro n a , w W arszaw ie, pod
N r 549a zam ieszk ałego . (3 — 3) —  52‘s s  —

Ogłoszenie.
Żądannm  je s t kupno

m a j ą t k u
wartości od ao do 90 ,000  
rs. w blizkości W a rsz a ­

wy, p rz y  stacji kolei lub szo­
sie, z dobrym  domem m iesz ­
kalnym , lasem  i łąkam i. O- ___

soby interessow ane, raczą  się zgłosić 
listow nie, bez pośrednictw a osób trze -  

cich, pod adresem  W . P ., S tacja D.
Ż  W. B. Kowal. (Jprasza się o szczegó­

łowy opis m sją tk u , cenę o sta teczną  i wy­
p ła tę  ra t. (6— 6j — 5168 —

DRESDEN
H o t e l  S t a d t  W i e  11.

Nachdem  ich am  h eu tig en  T age m ein Hotel 
Stadt U le n  an H erm  C F . C A N ZL E R  ver- 
k au ft und iibergeben habe, sagę ich  h ierm it dem 
g śeh rten  Publikum  fur das m ir seit dreissig Ja h re n  
gtltigst erw iesene Y e rtrau ęn  m einen h e rzlichsten  
Dank.

D r e s d e n ,  1 Jn li  i87o .
C. W. PietiBscli.

AHf Obiges Bezug nehm end w ird m ein B tstreb » n  
stets dahin  gerieb te t se in , das schsn gelegeue Hó 
tel Stadt Wien e rsten  R anges (100  Z im m er, 
eine F ro n ts  m itA u ss ich t nach dem M ari.t, die t n  
d ere  F ro n te  m it A ussicht nach de r E lbe, dem Ko 
nigl. B elvedere, de r siiehsischen Schweiz etc  ) dem 
hocbgeehrten  Publikum  in je d e r  H insich t durch 
prnm pte B edienung und  solide P re:se  aD genthm  su 
macheu.

D r e s d e n ,  1 Ju l i  1870.

0. E. Canzler,
fiiih e r B esitzer Hotel Drel Kronen, Ste ttin .

(3 - 8 )  — 5481 —

w średnim  wieku z wyższem wychowa­
niem  posiadająca język  francusk i i k ra - 
wiecczyzaę, poszukuje m iejsca u  jak ie j 
zacnej ro d z in y , gdzie jak o  tow arzyszka 
zsjm ow kłąby się zarrąd em  domu lub 
nadzorem  panienek, z csłem  poświęce­

niem, a że m a dorosłą  córkę posiadającą nauk i k lt ssyczne, 
mianowicie język  francuzki i niem iecki, p ragnęłaby  tę  cór­
kę przy sobie u trzym ać. Osoby interessow ane zn ajd ąw sru n - 
ki p rzystępne, zestaw iając swój ad res w R edakcji E u rje ra  
W arszaw skiego p~d lit. X .  TT. Z. ( 3 -  )  — 5426 —

K Brącberów  P au lin a  Cybulska,
dawniejsza O chm istrzyni M iasta W arszawy, 

m a zaszczyt uwiadomić Szanownych Rodziców, Opiekunów 
i dobrych Znajom ych, tak  w W arsz aw ie ,  jako i na Prow incji, 
k tó rzy  od czssu  założenia  mego B iura Nauczycielskiego, 
zrobili wybór Osób za  moim pośrednictw em  i k tó rzy  je sz ­
cze do dziś pozostają w tychże dom ach ,że  są  obecnie: N au­
czycielki, Nauczyciele, z wyższem i niższem  w ykształceniem , 
przez R ząd upoważnione; o raz  Bony Szw ajcarki, N iem ki, 
Osoby do tow arzystw a i zarządu , polecając się i n adal 
będę wszelkich s ta rań  dokładać i w wyborze osób. N ad­
m ieniam przytem , że L o k al mój zm ieniłam  od 8 L ipca 
1870 roku, na  K rakow skie-Przedm ieście, obok H otelu S a­
skiego, pod Nr 37 nowy. (2 —3) — 5580—



— IV —

JODOWE I BROMOWI KĄPIELE SŁONE
3
OTWARTE OD 15 MAJA. ( 3 - 0 ) 5 290 —

Z a k ł a d  prania na sposób paryski p rzy j­
muje; Atłasy, Aksamity, M aterje jedwabne i 
■wełniane, Szale i Chustki, wszelkie wyroby 

białe wełniane, to jest: Flanele, Kaszmiry i Alpagi, poręcza­
jąc  za pierwotną bi&ł; ść i świeżość. Wywabianie plam (de- 
grais sage) z ubiorów gotowych, odświeżanie Dywanów, oraz 
pranie cienkich tkanin, jako to: Muślinów, Firanek, Kołnie­
rzyków męskich, po cenach umiarkowanych. Ulica Jezuicka 
za Kanonją, Nr 74, na lszem piętrze, Nr 1 0  mieszkania, 
lub przy ulicy Żabiej, w Składzie Materjałów Piśmiennych 
Pana Funka. M. P iotrow ska

(1—1) —5680—

Mam zaszczyt podać do pu- 
blicznej wiadomości, iż od dnia S  

26 Czerwca (8 Lipca) r. b., biura: >«

Generalnej Agentury
ilfl
[]

m

Obywatelka w Gub. 'Wołyńskiej,
życzy sobie ulokować swego syna l5sto-letniego, porządne­
go prowadzenia, który  ukończył 4 klassy, w Zakładzie PP. 
Puszkarzy, Messerschmitów, w większej Fabryce Ślusarzy, 
Sklepie pierwszo-rzędnym lub Kantorze. Życzące Osoby b li­
żej o tem pomówić, raczą swoje adressa przesłać do R e­
dakcji „K urjera W arszawskiego" pod adressem J. R. 
Nr 1665. (3—5) — 5 5 4 1  —

Potrzebna je s t zaraz

I  I  E K A,

DBEZPIECZEf OD OGNIA g
i 5

Towarzystwa Transportowego £
u  £

*<

«*<
®<

*<

»<

t „DWIbAlBL, i
£  przeniesione zostały do ^
£  domu W-ga P. N stansohna, pod Nr 2244a (17 no- ^  
sK w y ) ,  przy ulicy NaLwki. ^

Mieszkanie z>.,ś moje prywatne, w domu W -go Jó  ^  
z tfa  Ungrą, pod Nr 2406 (6 nowy), przy ulicy No- ^

^  wolipki

^ Mikołaj Rotwand. £
2  ( 3 - 3 )  -  5529 -  ^

Relonja Feliksów I r  2.
W e ? si Marcelin, w dobrach Białołęka, za Pragą, o 10 
w iorst od W srszawy położona, k tó rą  składa gruntu wie­
czysto caynsz< wego dzies. 37 i pół włók 2, mórg 1 5 ), dom 
mieszkalny, oranżeria zabudowania gospodarskie w dobrym 
stanie. S p rz e d ^ ą  będzie przez licytacją, poczynając od */3 
ezęści taksy, albo rs. 5030 kop 14 w terminie 6 (18) Lipca 
r. b. o godzinie 10 z raca , w Trybunale Cywilnym w W ar­
szawie, w W ydziale I. Zbiór objsśnicń i warunki przejrzeć 
można v  K ancellsrji Pisarza Trybunału, i u podpisanego 
Adwokata, pr;;y ulicy Ś-to-Jerskiej, Nr 1 775 mieszkającego' 

J ó ze f' P i w o ń s k i ,  Patron 
( 2 - 3 )  — 5472 —

umiejąca dobrze haftować, na wieś, o 70 wiorst (mil 1 0 ) 
od Warszawy. Wiadomość w Hotelu Rzymskim, pod Nr 2 , 

między godziną 3cią a 5tą po południu.
(2 — 3) —5613—

WORKI
oryginalne amerykańskie,

nadzwyczaj trwale w najlepszym gatunku 
rozmaiitych rozmiarów, nadeszły do

SKŁADU mmI CUKRU

przy ulicy Rymarskiej, Nr 471 lit. A, 
wprost Banku, gdzie się sprzedają, po 
bardzo umiarkowanej cenie, biorącym 
zaś w większych partjach, odstępuje się 
stosowny rabat.

(2—6) — 5629 —

Ho Składa Towarów Rossyjskich,
za Żelazną Bramą, w Gościnnym Dworze, pod N r 1, 

nadszedł transport:
Samowarów tombakowych i mosiężnych, w różnych fa­

sonach i gatunkach, Tac i Koszyków blaszanych, Noży sto­
łowych i kuchennych, Cerat w rozmaitych kolorach i gatun­
kach, Pantofli i Butów safjanowych kolorowych; oraz Sala­
mi Moskiewskiego, Buljonu Wołyńskiego, Musztardy prawdzi­
wej Sarepskiej, Miodu (Lipcu) Kazańskiego, Karuku rybie­
go, Wyziki i wielu innych Towarów. J .  H u r l i u r k i i i .

(2 — 3) —5630—
Jest do nabycia, pod korzystnemi warunkami,

l
dzies. 265 (około 5.30 morgów) obszaru, w Pow. Pułtuskim , 
wblizkościNarwi położony. Dobra gleba i piękne łąki. W ia ­
domość bliższą powziąść można u W. Sommera, Agentą G ieł­
dy, przy ulicy Elektoralnej, pod Nrem 33 nowym, pomiędzy 
godziną 5tą a 7mą po południa. (2—3) —5569—
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ście.

X  S T A U B E R ,
MALARZ SZYLDÓW I HERBÓW,

H01»¥-ŚW1AT, Hr *3.
M a honor zawiadom ić Szanowna Publiczność, iż p rzyby ł niedaw no z A uatrji i osiadł sta le tu te jszem  mie-

Poleca się wykonaniem  S z y l d ó w  f i r m o w y c h ,  tab lic  z nazw iskam i n s drzew ie, blasze i p łó tn ie. Z n a ­
ki n a  s z k ł o  lite ram i złotem i, srebrnem i i z perłow ej m assy, H erby różnej w ielkości, U T a p la y  n a  m u r z e  
wykonywa w najnowszym guście n a  sposób W iedeńsk i. W szelkie lak ierow ania , b rązow ania  i pozłacan ia, ja k  n a j­
starann iej wykonywa.

Ceny zadzlwlająro n isk ie (2—3) — 5628 —

BIURO IWFORMACYJNO-WAUGZY CIELSKIEHeleny Ko wóleckiej,
przy ulicy K rakow skie-Przedm ieście, N r 383 (88), pierw sze 

p iętro , w prost Saskiego placu.
P o t w y i s z a  f i r m a ,  is tn ie jąca  la t  16, p rzy ulicy K ra- 

kowBkie-Przedm ieście, obecnie przen iesioną zosta ła , ja k  
powyższy ad res w skazuje. P ośredn icząc od la t  ty lu  w wy­
borze N auczycieli i N auczycielek do wychowania domowe- 
8 b  również ja k  i do zak ład ó w  pryw atnych naukowych, 
W spierana dokładną znajom ością zawodu, firm a ta  zdołała  
Sobie z jednać pow szechne zaufan ie  licznej k lienteli, esób 
Pracujących w zawodzie naukowym  i uznanie rodziców, o- 
piekunów i przew odniczących w zak ładach  naukowych.

Polecając  n ad a l względom Szanownej Publiczności tę  f ir­
mę, mam zaszczyt zapew nić, iż wszelkich usiłow ań do 
sum iennego zadosyćuczynienia memu posłannictw u, przy 
rozgałęzionych obecnie s to sunkach  w C esarstw ie, K ró le ­
stwie i zagranicą, z rów ną gotowością ja k  przedtem  d o k ła ­
dać nie zaniedbam .

W szelkie odw ołania się  do mnie listow ne, w obrębie m e ­
go zawodu, p roszę najuprzeim iej zaopatryw ać w ew nątrz 
w  m ark i pocztowe n a  korrespondencje  i inform acje.

(9 — 12) — 4299

&

PASY skórzanne  angielskie do m achin, do grubości jg 
8 m ilim etrów  od rs. l do rs. l kop 15. za funt. X 

PASY konopne, tk an e , surow e i sm ołą napuszczane  ̂
podwójne i poczwóne wszelkich rozm iarów .

T e pasy konopne w szerszych rozm iarach  zas tęp u ją  
m iejsce skórzannycb dubeltowych i są przy  d a le ­
ko niższej cenie lepsze i m ocniejsze od tychże. [ |  

SZRUBY do spajan ia  pasów wszelkich rozm iarów . jć 
W IA D R A  płócienue, pożarne , po kop. 80 za  sztukę. ^  

KRAFT etKUKSZ,
Ulica n iodoiia , 490,1.

(9 — 0) — 1684 — v-
ro i

Mężczyzna w średnim wieku, kawaler,
poszukuje m iejsca w Leśaictw ie, G ospodarstw ie, albo zajęcia 
przy jak ie j F ab ry ce  lub Z akładzie. In teressan c i raczą zo sta ­
wić adjress w R edakcji „ K u rje ra  W arszaw skiego ," pod lite- 
*am i W . Z._______________________ ( 9 - 3 )  - 5 6 2 3 -

P o trzebną  je s t

S k l e p o w a
w ic i^ an ^^U- ^ ilitntlł6w K andydatka  n ies ta rsza  ja k  30 la t 
Ra sn P osiadająca  św iadectw a dobrej kw alifikacji i m ająca 
woi . Ba ,?UCJ& może się zgłosić do Sklepu P iek arn i No- 
— Pr*y obcy Nowy Św iat, N r 74. (2— 3) — 5626—

O S O B A  płci żeńskiej tru d n iąca  się d a ­
w aniem  L ekcji, lub  podobne m ająca zaję- 

zwilu c?°> m °ż ? zn a ltść  m ieszkanie bardzo p rzy ­
tulii) Z u s ,u f?ą> stołem , lub bez, przy zacnej fa-

h  . a r “ z0 um iarkow aną. W iadom ość przy ulicy 
J  ki, N r 5 nowy, w bram ie na  lew o, m ieszkania N r 2 , 

(2—3) — 6607—

Potrzebny jest Chłopiec
do H andlu Ozdób W ojskowych i S a lan te rji, 

na K rakow skiem -Przedm ieściu, N r 442, od la t  12 do 14 , 
dobrej konduity , i k tó ry  ukończył choćby 3 klassy. 
T am że m ożna się dowiedzieć o L O K A L A C H .

(3 — 3) — 5506 —

W PETERSBUHGIU

e
te
te
w.

KOENIGSBERGER e t  Comp,
W arszaw ie przy ulicy 

W ierzbow ej N r 638 obok H o ­
te lu  Angielskiego.

Polecają 8z. Publiczności 
składy swoje Oryg. Am eryk. 
Paten t. M aszyn do szycia, 
B n t t o n  M o lo obszyw & jąca  
dziurki H o v e g o  T a y l o r a  
oraz wszystkich najlepszych  i 
najprak tyczn iejszych  systemów.

(2 9 —0) — 2376 —te

f i «  „  T
Ktobjr m iał do sprzedan ia  F O T E L  

czyli W O Z E H ,  służący d la Osób w ła- 
dzy w nogach pozbawionych, zechce się 

zgłosić do H otelu W ik to rja , pod N r 30, gdzie p o szuku jące­
go tego przedm iotu, zawsze do godziny lo e j z ran a  zas tać  
m ożna. ( I — 1) — 5654 —

K u f e r e k
skórzany, nienowy, w m osiądz okuty, zam knięty  na  zam e­
czek, znaleziony został dnia 9go b. m., około godziny loej 
z r a n a ,  w A id  Jerozo lim sk iej. Praw y W łaściciel, za  udo­
wodnieniem odobrać go m oże przy ulicy Z aty łk i, N r 949, 
od W łaściciela  domu. (1 — 1) — 5671 —

O S Ó B A  7
w średnim  wieku, wdowa, z lepszem  wychowaniem, posia­
da jąca  języ k  niem iecki, poszukuje obow iązku do wychowa­
n ia  Dzieci, lub też  przy Osobie wyjeżdżającej zagranicę. 
P o trzebu jący  raczą zo staw ićadress swój w R edakcji „ K u rje ra  

W arszaw skiego," pod literam i A J,
( l — l) — 5669—

Mam honor polec, ć Szanownej Publicz­
ności i Kupcom, W yroby F abryk i mojej,
m ianow icie: O w o c o w y  i L o d o w a t y
C U K I E R ,  K A R M E L K I ,  C Z E ­

K O L A D Ę  i M U S ® T A R K Ę ,  w najlepszych gatun­
kach  i najprzystępniejszych cenach. Olica T łom ackie, N r 570 
dawniej H otel W ileński. F r a n z  S e l i e n u a r .

( 1 - 8 )  — 5664—



-  V I  -
J e s t  do sprzedania w S k ł a d z i e  

P»|jpP*y Fortepianów i Pianin Za- 
■ t a s a  granicznych li. Friinkln,

przy rogu nlicy B ielańskiej i T ło- 
m ackiej, N r599A B , Fortepjan mahoniowy, m ało używzny, 
z fabryki jednej z pierwszej tu tejszej, o 7u oktaw ach, z 4ma 
Szprejcam i, nowszego fasonu, w jak  najlepszym  stanie, z t o ­
nem  pełnym  i silnym, z s  Rs- 165; oraz Fortepjan p ra ­
wie zupełn ie ncwy, z jednej z pierw szej fabryki tutejszej, o 
7u oktaw ach, z całym  Blatem  m etalowym i 4m» Szprejcam i, 
najnow szej konstrukcji i fasonu, ozdobny, za bardzo przy­
stęp n ą  cenę. T ak że  Pianino palisandrow e, praw ie o 7u 
oktaw ach, z dobrej fabryki, z całym  B latem  i Szprejcam i, 
m ało używ ane, w najlepszym  stanie, za Rs. 135; Forte­
pjan m ahoniowy z fabryki Bucholca, o 6u oktaw ach, w do­
brym  stanie, je s t do sprzedan ia  za R3. 35, albo do w yaeję- 
c ia  m iesięcznie za Rs. a; o raz  Fortepjan mahoniowy 
o 7u oktaw ach, m ało używ any, je s t  do w ynajęcia z a  Rs. 4 
Kop. 50 m iesięcznie. £2—3) — 5535 —

Skład Sukna i Kortów
pod firmą:

KŁ33 0 332E3
u lica  Miodowa, N r 497c, dom W go Bujno, u rządził 
przy te jże  ulicy w domu W -go Grabowskiego, N r 495

WIFUKEDAŻ KOETÓW
wysortowanych różnego rodzaju tak  letnich 
jako  i zimowych, po cenie niżej kosztu  własnego. 

(6 — 12) — 5124 —

P rzy  ulicy M arszałkow skiej, w dom u pod 
N r 1384/5, w prost fabryki dawniej Obić Papierow ych, a  o- 
becnie F a b ry k i wyrobów T abacznych L a  F erm e, od la tw ie - 
lu egzystujący M agazyn M ebli, zaopatrzony zo stsł w różne 
gstunk i mebli, jak o  to: Szafy, Komody, Um ywalnie, Szeslą- 
gi, Napoleon ki. B ibljoteczki, g a rn itu ry  wyBłane i pokry te  i 
bez w ysłania, T oalety , K rzes ła  w yplatane, Stoły obiadow e i 
inne stoliki do k a r t  i t. p. różne  m eble z drzew a m ahonio­
wego, orzechowego, jesionow ego i pod orzech, własnego w y­
robu  z poręczeniem  i za bardzo p rzystępną  cenę.

( 3 - 3 )  — 5504 — F. LIBIDA

Fabryka i Skład 
MEBLI GOTOWYCH, |

egzystu jąca od la t  w ielu przy u licy Nowy-Swiat, pod 
N r 52 (13' 6), praw ie naprzeciw  A ptek i Koopego, za ­
opatrzony  zo sta ł w różne garn itu ry  Mebli z pokry ­
ciem i bez, jak o  t t ż  i innych po jedynczy 'h  meMi m o­
gących służyć do kom pletnych um eblować, wnajśw ież- 
szych fasonach w łasnego wyrobu, postanowiłem  sp rze ­
dawać takow e po cenach nad er nizkich, stosu jąc  się 
do czasu teraźn iejszego . T am że je s t  g rn itu r  M e­
bli M shouiow ych używanych, kozetowychszabo-wanych 
w najlepszym  stan ic  i k ilk a  «ztuk innych, za cenę na­
d er p rzvstępną . F. Ostaszewski.

( 6 — 7 ) -  510 6  -

H A  K E T A  bardzo mało 
używ ana, jak o  też  HASSA 
ognio trwała, roboty  z a ­
granicznej , do sp rzed an ia .— 

W iadom ość bliższą powziąść m ożna pod N r 
2255®, W D y sty h rn i, lub u  S tróża.

' (2—3) —5548 —

Ważna wiadomość.
M sm  zaszczyt uwiadomić Szanowną 

Publiczność, iż Magazyn Mebli 
egzystujący od la t przeszło  40stu, przy ulicy S to -Je rsk ie j, 
pod firm ą: Imbryczek, a obecnie: W. Zajdenbajtel,
przeniesiony został na Plac K rasińskich , w prost ulicy M iodo­
wej i zaopatrzony został znacznym aBSortymentem doborowych 
Mebli tak  krajow ych jak o też  zagranicznych, po cenach 
nader um iarkow anych. O w iarogodności ogłoszenia każdy na 
m iejscu przekonać się  raczy. ( 2 —3) — 5587—

Fortepjan Mahoniowy
ł j p r U /  o półsiodm ej oktaw y, F a b r y k i  p a t e n -  
"--'■w t a n a n r j  M a x a ,  w zupełn ie dobrym  s ta ­

nie, za bardzo m ierną cenę do sprzedania, pod N rem  72 
przy ulicy Jezu ick ie j. (2 — 8) — 562-2—

|  Do sp rz ed a n ia : 
F O R T E P J T A 1 V  M ahoniowy nowego fa­

sonu, za  Rs. 280 ; 3 ŁÓŻKA M ahoniowe, 
po Rs. 18 jedno; S O F H A  na sprężynach, 

za  Rs. 5. W iadom ość przy ulicy Ogrodowej pod Nrem  87 
nowym, m ieszkan ia  N r 17. (3—3) — 5489 —
f t l  «*»!•— — f

Przy rogu ulicy W areck iej i *
P lacu , naprzeciw  szp ita laD zie- $

c ią tka  Jezu s -A JŁ . ń

MAGAZYI I E B I I  |
J ó z e f a  O l s z t y ń s k i e g o  i  S y n a  *

Z aopatrzonym  je s t jak  dawniej tak  i te raz  w znaczny 2  
dobór Mebli palisandrow ych, orzechowych, m ahonio- 0  
wych i jesionowych, dokładnej roboty, najświeższych 
fasenów, z k tórem i poleca się sprzedając  pa znacznie 
zniżonej cenie. T am że są d w a  garnitury m aho­
niowe rypsem  k ry te  i AWarsztaty stolarskie  
z naczyniem  do sprzedania. (3 —6 — 5542

Kantor Loterji H. Lewartowskiego,
przy  ulicy M arszałkow skiej, 

w k tórym  przy teraźniejszem  ciągnieniu 5ej k la s s y l i4 e j  L o ­
te rji, wyszło na  N r 23,079 Rs. 75,000, podaje do wiadomo­
ści, że z dniem  Igo L ipca r. b., przeniesiony został pod 
N r 2285  przy ulicy N alew ki, w domu W go J . T o kara ; z a ra ­
zem zaw iadam ia Szanowną Publiczność, żę Losy do lszej 
klassy 115ej L o terji, w rozm aitych num erach i częściach, są 
do nabycia. Osoby na prowincji zam ieszkałe, na  rych łe  i 
ak u ra tn e  załatw ienie żądań  swoich zawsze liczyć mogą* 

(2—3) — 5496 —

lii

w

!

F IB IB Im
niassa różno Jkolorowa używana do zaprawy 
nowego i własnego mego wynalazku jest najlep­
szą. z istniejących dotąd w Warszawie. SAolor jej 
bardzo piękny i tlla oka przyjemny, 
wydaje piękny połysk, nie traci ni­
gdy koloru, nie kurzy się przy frote­
rowaniu, 111azaparli przyjemny i od­
znacza się dotąd jeszcze nicprakty- 
kowaną trwałością.Z powodu zmiany mie­
szkania obstalunki na roboty froterskie przyjmuję przy 
ulicy Przejazd nowy jWr 3  w Dystrybucji, oa 
Ś-go Jana zaś r. b., w tymże samym domu w miesz­
kaniu mojem na 2-giem piętrze.

Łaskawym względom Szanownej Publiczności pole­
ca się W. ŁESSEIiROTH.

(6 - 6) — 5295 —



^  VII -
Z A W I A D O n i E H I I E .

Z powodu przeniesienia

Zakładu Zegarmistrzowskiego
E M A U I E I A  D R E I S O I I 1 V ,

przy ulicy Miodowej pod Nrern 489c egzystującego, 
do Miasta Płocka,

®am honor zawiadomić Osoby interessowane, ażeby po od­
biór k u p io n y c h  Zegarków powierzonych mi i pozostawio- 
nych do naprawy, raczyli się zgłoBić do Zegarmistrza P .L a- 

zowerta, na Krasińskim Placu.
( i —2 ) —56 70— (Podp.) Emanuel D r c l s o l m .

R U P T U R Y . I
Bandaże Elektre-ffledyczne, S

zastosowane do wszelkiego rodzaju | [  
UUPTURY, wyrabia stosownie do nade- | |  
słanej miary, podług oryginalnyah wzo- 
rów Marie-frieres w Paryżu, lecz bez wszel- a  
kich szarlatańskich zagranicznych prze- o  
chwałek, po cenach prawie o połowę niż- m 
szych. Bandaż elektro-medyczny z jedną M 
pelotą rsr. 6, z dwoma pdetotami rsr. 10.
PP. Lekarze Technicy, ocenili dokład­
ność krajowego wyrobu.
J. P IK  Optyk m. Warszawy 

ulica miodowa Ar 49?a. |
16—6) —2849—(1037)

Łaźnie parowe i Kąpiele wannowe,
4&k zwane Kozłowskiego, przy ulicy R y b a k l ,  dzier­
żawione obecnie przez Dworzyńskiego, k tóre oddawna były 
znane ze swych zalet Szanownej Publiczncści, z dniem dzi­
siejszym p0 kompletnem wyrestaurowaniu do Jej użytku

( i - i ) —5668 —
Poszukują miejsca: 

Paryżanka wykształcona, zM uzy- 
_ą; Szwajcarka posiadająca język 
niemiecki, do ukończenia kształcenia panie­

nek; Nauczyciel Polak, z niemiecką konwersacją. — 
Wiadomość w Zakładzie Nauczycielskim Załęskiej, Nr 467a, 
dom Lewenberga. (3—3 ) —5478—

Ktohy miał do zbycia summę hyputeczną od 
4  do 5  tysięcy rubli srebrem, zechce się zgłosić 

j bez pośrednictwa faktorów na ulicę Widok pod 
Nr 14, mieszkania Nr l, pomiędzy godziną 4  a 
7. Tamże jes t na zamianę Rom z ogródkiem 

w m. Gubernjalnem Petrokowie, na Dom w m. W arszawie. 
(3 — 3) — 5375 —

NOW lf TRAKSPORT

F I L T R Ó W
nadszedł do Składu wyrobów technicznych 

, K RA ET et K EKS*,
(26—o) —2929— ulicaMiodowa, 490łi.

u s 0 B A
Posiadająca p a ten t n a  Nauczycielkę wyższą i p racu jąca  od 

Ukunastu la t  w tym  zawodzie, poszukuje m iejsca tu  w W ar­
zcie) lub tez  L ekcji n a  godziny. W iadom ość m ożna po- 
ziąść na  Nowem-M ieście pod Nrem  333, na  lszem  piętrze .

(2—3) —5567 —

SIEIES
Jest do wypuszczenia od lgo Października 

r. b., n o m  m urowany parterowy,
wraz z kilkoma Oficynami, Składami, Spichrzem 
murowanym, Stajniami i kilkoma Piwnicami, 
przydatny na jaką  znaczną fabrykę. Dom ten 

jes t sam w sobie, w którym od kilku la t egzystuje Fabryka 
Tabaczna, lecz na lgo Października będzie usuniętą, a Dom 
ten, na takąż samą fabrykę, lub na jakąkolwiek inną może 
być żądającemu wynajęty; w razie potrzeby można dodać 
placu. Dom ten i częściowo można wynająć. Wiadomość u 
Właścicielki przy ulicy Nizkiej, Nr 10 nowy, codziennie od 
godziny I2ej w południe do 6ej wieczór. (3—3) — 5456—

Jest do odstąpienia Szynk i Piekarnia,
od wielu la t egzystujące; lub żądtny Wspólnik Ple- 
karz. Wiadomeść w mieście Błoniu, przy ulicy W arszaw­
skiej, Nr 1 0 , w domu Wgo Nielubawicza; albo w W arsza­
wie, w Magazynie Strojó w, przy ulicy Nowy-Swiat, w domu 

Pana Turkowskiego, Nr 1 26 2  (nowy 2 1 ) u P. Bender.
 ____________________ (2—3)_________  _ 5563 -

Dwa Sklepy, oraz Dwa Pokoje,
są do wynajęcia każdego czasu, 

przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, pod Nrem 366, 
obok Dzwonnicy przy Kościele Stej Anny.

(2—3) —5570 —

Urządzenie Sklepowe, gustowne, mało używane i skła­
dające się z 7u Szaf w części oszklonych, 2ch Bufetów, 
1 Kantorka, Sch Lamp gazowych; praktycznie i odpowiednio 
dla każdego procederu budowane, jest dla braku miejsca, 
do zbycia za mierną cenę. Wiadomość bliższa przy ulicy 
Elektoralnej, Nr 748 (nowy 9 ), mieszkania Nr «.

(3 — 3) —5509 —r 1Rodowita Riemka,
posiadająca patent, życzy sobie po domach prywat- w 

k  nych dawać lekcje i konwersacją. Potrzebujący ta- A 
r  kowej, raczą się zgłosić do W. Konstańskiej, utrzy- 
P  mującej Magazyn Mód, przy ulicy Królewskiej, w do- ^  
k  mu Beyera, Nr 412. (3 —3 ) — 5 5 1 7 ___ 2

▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ o ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼  ̂  v
Potrzebny jest na wieśSEKRETARZ,

la t średnich, bezżenny, obeznany z Rachunkowością gospo­
darczą i z samym Gospodarstwem. Wiadomeść przy ulicy 
Żórawiej, N r 9 nowy, od 8 ej do loej rano. Stróż wskaże.

(S -S )  — 5554—
raHSHSiSHSESESaSESESBESESESaSESćSćSESESESESESBćSEBESHSZSHSESESESESB

M A G A M I MEBLI 1
W arszawskich i Zagranicznych c

pad firmą:

P. GLOBUS,
przy rogu ulic Senatorskiej Rymar- £  

skiej Nr 47la  g

ru Poleca się doborem M ebli wnajświeższych gatun- g  
G kach i fasonach po cenach umiarkowanych. u
S Tamże główny i wyłączny skład l U e l i i l  g i ę t y c h  S 

R r a e i  T l i o n e t  w Wiedniu, k tó re  to meble prze- ^  
r dają się po cenach stałych fabrycznych. „

(3 - 20 ) _  5451 -  g



-  viii -
J e s t  do sprzedania KOŁOWJA, z inw entarzem  żywym  

i m artwym , m ająca rozleg łości dzies. 45 (w łók  3, z tych  
d zies. 30 (2 w łóki) ornego grantu z łąkam i; la su  m łodoc ia­
nego d zies. 15 (w łóka 1); w iorst 23 od W arszaw y, a 2 od
w s i W iązow ny przy trakcie L ub elsk im , o d leg ła  od szossy
V , w iorsty. W iadom ość przy u licy  S to -K rzyzk iej, w prost 
W łod zim iersk iej, N r 1340 (nowy 15) u  A n toniego  Habrow- 
sk iego Fryzjera . (2 — 3) —  5433 —

W Nowej Szwajcarji,
przy sprzedaży M leka i P rzek ąsek  urządzono  
sprzedaż PIW A B aw arskiego na
K ufle.

T am że je s t  d la  rozryw ki gości: S trzeln ica , 
B illsrd  i G im nastyka.

(3— 5) — 5209—

Mleka prosto od krów
dostać m ożna trzy  razy dziennie; rano o god zin ie 7ej, 
w p o łu dn ie  o godzin ie 2ej, i w ieczór o godzin ie 8ej; na 
N ow olip iu , w domu W . G laezer, N r 2468, now y 15, obok  
K aplicy  E w angelick iej. (2— 3) — 55 49 —

przy u licy  Z łotej i rogu Zgoda, N r 1494, 
je s t  do w ydzierżaw ienia .

W iad om ość u R ządcy dom u Nr I 0 6 6 m, przy rogu u lic Mar- 
sz a łkow skiej i Z ielonego P lacu._________ (3 — 3) — 5 5 1 4 —

D o w ynajęcia od  Sgo M ich ała  r. b ,

Sklep z Pakamerem i Warsztatem
obszernym , zajm ow any przeszło  la t so ś c i przez M ydlarzy, 
wraz z 2 ma Pokojam i, D rw aln ią , P iw nicą w ygodną i Górą, 
W iadom ość pow ziąść m ożna na m iejscu u W łaśc ic ie la , przy  
u licy  A leksandrja pod N rem  2769/70 . ( 2 — 3) — 5618 —

Z Meblami Pokój obszerny
o Sch oknach , z osobnem  w ejściem , na lsz em  piętrze, je s t  
do w ynajęcia od Igo L ip ca  r. b ., na d łu ższy  lub krótszy  
cza s , za Rs. 15 m iesięczn ie. U lica  N ow y-S w iat, N r 57 (no­
w y). W iadom ość ta m że  u W ła śc ic ie la  K aret do w yna­
jęcia. ( 3 - 3 )  — 5284 —

Sklep Mydła i innych Towarów,
je s t  z sra z  do odstąp ien ia , z powodu zm iany in teressów .— 
T a k że  i FOKTEPJA1V nabyć m ożna za  bardzo p rzy ­
stęp n ą  cen ę , —  B liż sza  w iadom ość na m iejsca  w S k ła d z ie  

M ydła przy u licy  B ednarskiej pod N rem  2680.
( 2 - 3 )  — 5552—

D o najęcia każd ego  czasu

S A L W  DAWNIEJ OIIIA,
na Zakład Gastronomieatno-sjiaeerowy,

z O grodem  d z ik im , Z abudow aniam i gospodarskiem i, oraz 
w szelk iem i dogodnościam i do tak iego  Z akładu potrzebnem i. 
W iadom ość b liższa  w K sięgarni S . O rgelbranda, przy ulicy  
B ednarsk iej, N r 20  nowy. (1 — 6) 5662

m  nm n
w daw niejszej possessji O hm a, do w ynajęcia. 

W iadom ość b liż sz a  w  K sięgarni S. O rgelbranda, przy u licy  
B ednarskiej, N r 20  nowy. (1 — 6) — 5661 —

J e st  POKÓJ do w ynajęcia w każdym  
czasie , o dwóch oknach, na 2 m p iętrze , za  
cenę przystępną, przy ulicy D unaj, drugi 

dom od rogu Podw ala, pod Nrem 549; oraz różn e R zeczy  
do sprzedania, a m ianow icie : Zegar sto łow y, Konsola, 
Stół okrągły  i do kart, Przystaw iła  do drzw i i  inne  
drobiazgi. (1 — 3 ) — 5 6 4 9 —

D o w ynajęcia  zaraz, za  cen y  bardzo um iarkow ane, 
przy P lacu  Sgo A leksandra, w dom u pod N rem  10  (1739), 
obok A p tek i:

Sklep obszerny z  Pokojem , dwom a Piw nicam i 
i Komórką.

ISn» Pokoje i Przedpokój, na 3ciem  p iętrze. 
W oda w iślan a  w dom a.

Stajnia i W ozownia dla d orożkarza, lub u tr z y ­
m ującego om nibusy. S zczeg ó ły  b liż sz e  u m iejscow ego Stró- 
ża  Jana. (2 — 3) — 5603—

J e st  do odnajęcia  od lg o  S ierpn ia ,
(lub naw et k ilk a  dni w cześniej),

Mieszkanie Kawalerskie,
z dw óch Pokojów  z ło żo n e , od frontu, n a3 c iem  p iętrze , Wdo* 
mu L otego , przy rogu u lic M arszałkow skiej i  Jerozo lim ­
skiej, N r_ 3 8  nowy. O bejrzeć m ożna każd ego  dnia z rana, 
(prócz św iąt), od godziny l l e j  do 2ej. (3— 4) — 5428 —

Zgubiono!
W ydany przez n iżej podp isanego, K w it 

w r- 1869, W -mu W ładysław ow i Ki- 
niekłentu , A d w ok atow i przy T rybunale  
C yw ilnym  R adom skim , na R s. 750, a zeznany  
przed  F elic jan em  T yrpicz, R ejentem  w R ad o­

m iu, zaginął, a zatem  W . W ład ysław  K in ick i sw ą n a leży -  
tość od eb ra ł. 03trzęgam , aby n in iejszy  R ew ers n ie  b y ł przez  
nikogo nabytym . Albin M ajewski

(1 — 1) - 5 6 5 5  —

Nagrody Rs. 100.
Z agin ęła  zaw in ięta  w papier paczka kuponów , w której 

znajdow ało się  sz tu k  20  od ciętych  od obligacji Tow a. D róg  
Ż elaznych  R u ssk ich  p łatn ych  od l/ i 3 k w ietn ia  r. b. ozn aczo­
nych  N N m i 26464 26465 29183 29184 29185 29186 29187  
29188 29189 29190 29191 29192 29193 29194 29195 29196  
29197 29480 29962 29963 i  18 sztuk  kuponów  od cię ­
tych  od  B iletów  prem iowych R ussk ich  z  pożyczk i I 8 6 4 i i8 6 6  
r. Sum ienny zn alazca za  pow yższom  w ynagrodzeniem  raczy  
takow e z ło ż y ć  w R edakcji K urjera C odziennego.

( I — 8) — 5667—

D n ia  9 L ipca  zgubiony W oreczek sk órzan-  
ny z literą  J. O. r. 1869, w którym  znajdow ało  

się  rs. 9, id ąc u licą  L eszn o . Ł ask aw y zn alazca raczy oddać  
do sk lepu  galanteryjno-siod larsk iego  W . G reiilicha, u lica  
N ow y-Sw iat, N r 1 2 5 0 . (1 — 1) —  5677 —

Znaleziono!

D n ia  21 (3 L ipca) prrzechodząo przez u li­
cę  Szpita lną, n ied alek o  P lacu W areck iego , o- 
k o ło  godziny aej po połudn iu , P isarz Sztabu  
se j K aw aleryjskiej D yw izji, zn a lazł

PORTMONETKĘ z PIENIĘDZMI 
na sum m ę 430 rubli.

W łaśc ic ie l, k tóry tę  stra tę  p o n ió sł, raczy się  zg łos ić  do 
S z tib u  w ym ienionego, z n iew ątpliw em i w łasności dow odam i. 
Z astać m ożna cod zien n ie od godziny io«j do I 2 ej rano, 
z  w yjątkiem  dni św iątecznych. Sztab  się  znajduje przy u li­
cy Ż óraw iej pod N rem  17. |(3— 3) — 557 9 —

W Drukarni Kuijera Warszawskiego (Plac Teatralny Nr 473 c).— AosBojene Ęeroypoio.


